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Kiedy w skutek wydalań z P rus zachodnich 

i Szlązka pruskiego Koło posłów polskich 
parlamentu austrjackiego zajmywało się wysióso- 
waniem w tej mierze interpelacji do Rządu, do­
magał się w Kole p. Hausner, ażeby pomiędzy 
innemi oprzeć się na  owem postanowieniu kon­
stytucji niemieckiej, które sprawę wydalań oddaje 
bezpośrednio pod kompetencję niemieckiej Rady 
związkowej i z tego punktu wyszedłszy zdążać 
ku temu, ażeby Rząd austrjacki w drodze dyplo­
matycznej s ta ra ł  się u Rady związkowej o zn ie­
sienie barbarzyńskich rozporządzeń Rządu p r u ­
skiego. Przeświadczenie, że sprawa ta  należy rze­
czywiście do Rady związkowej, a tern samem 
podlega hompei-ncji Sejmu Rzeszy, t. j. par la ­
mentu niemieckiego, wynikające wprost z brzmie­
nia konstytucji niemieckiej, dawało na chwilę 
nadzieję, że parlament nie omieszka wmięszać 
się w tę sprawę i wpłynie na Prusy  o tyle przy­
najmniej, że w zaotósowaniu tego nieludzkiego 
rozporządzenia przynajmniej jakie takie nastąpią 
rlgi.

Wkrótce potem jednak  dowiedzieliśmy się z 
oipow ieizi ,  danej przez hr. Taaffego na in terpe­
lację Koła polskiego, że Rząd pruski sprawę tę 
uważa jako należącą wyłącznie do rzędu spraw 
domowych królestwa pruskiego, że więc się na 
nic m e  przyda odwoływanie się na stosunki mię­
dzypaństwowe. Było to już wyraźną zapowiedzią, 
że i parlam ent niemiecki me w tym razie ' nie 
osiągnie, choćby miał jak  najlepsze zamiary, po­
nieważ Bismark s taną ł  na stanowisku partykula- 
rystycznem, z którego zejść nie myśli.

I rzeczywiście, kiedy z początkiem grudnia  
r. z. ks. Jażdżewski zaiuterpelował Rząd związ­
kowy w sprawie wydalan, odpowiedzią u.t tę in­
terpelację było owo sławne orędzie cesh rra  Wil­
helm a Jako króla pruskiego, które w sposób tak 
drastyczny warowało dla książąt niemieckich 
w fljnuść rozporządzania się w woim krnj,u nie­
zależnie od państwa, jak  gdyby autorem jego nie 
był tt.-u sam Bismark, który stworzył i ug ru n to ­
wał jednolita państwo niemieckie. Co więcej, 
t-nże sam Bismark dodał od sieDie kilka dra ­
stycznych komentarzy i odmó vił wprost odpo­
wiedzi na interpelację, twierdząc znowu, że 
sprawa ta jes t  spraw a wyłącznie krajową, pruską 
i nie należy do kompetencji Sejmu Rzeszy.

Sejm tea jednakże innego był zdania. Po­
mimo wszelkich zaprzeczeń Bismarka uznał się 
kompetentnym w tej sprawie i wziął pod rozbiór 
odnośne wnioski. Po długiej d bacie, która za­
ję ła  ostatnie dwa dni przeszłego tygodnia odrzu­
cono wprawdzie wszystkie wnioski, dążące do 
usunięci* lub zmodyfikowania rozporządzeń Rządu 
pra kiego, ale powzięto na wniosek W indhorsta  
uchwałę, zawierającą surową naganę postępowa­
nia Rządu pruskiego.

Uchwała ta nie będzie miała niestety ża­
dnych skutków praktycznych. Bismark uparcie 
stoi na raz zajętem stanowisku, i uietylko on, 
ale nikt z członków Rządu związkowego nie był 
nawet obecnym przy rozprawach. B ism ark uie- 
ty l to  nic bierze do wiadomości tego, co tam 
sobie w Sejmie mówiono, ale przygotowuje się 
już dawno fiu dalszych kroków, celem „zabezpie­
czenia żywiołu niemieckiego w prowincjach wscho­
dnich od przewagi polskiej,“ jak to zapowiedziała 
mowa tronowa przy otwarciu Sejmu pruskiego. 
łfi« poprawienia więc, ale pogorszenia stosunków 
w Poznańskiem oczekiwać nam należy i p rzygo­
tować się z góry na to, że nie skończy się na 
średniowiecznej razzj., której ofiarą padną wszyscy 
poddani państw sąsiednich, których jedyną zbro­
dnią, że się rodzili na ziemi polskiej — mniejsza 
o to, cz-y to starcy niedołężni, czy dzieci, czy 
fjabe kobiety —  nie, na  t e m is ię  nie skończy. 
Pójdzie za tern cały szereg postanowień, ujętych 
w żelazna formę prawa, których zadaniem będzie 
uniemożliwić poprostu warunki bytu żywiołowi 
polskiemu, odją< mu lub przynajmniej ograniczyć 
wszystko, czego potrzeba nie już do istnienia 
Aafodu,-ale jednostki. Sławne ukazy carskie, za­
braniające w t. z. ziemiach zabranych nabywania 
dóbr, ograniczające prawa dzierżawy itd. posłużą 
tu jw  pierwszej linji za wzór godny naśladowania, 
a za tein pójdą ograniczenia w j zkoIe, a potem

18)

Powieść nistoryczna z XVgo wieku,
Przez

- J o z e f a  R o i  o s z u .

Tom pierwszy.

(Ciąg dalszy).
Opat biw i ściągnął. Na jego pięknem obli­

czu malowało sią zdziwienie.
— Jakto, czyżbyście śmieli nas już porzu­

cać?  —  zapytał.
— Samowolnie nie odważylibyśmy się nigdy 

na  taki krok, ufamy jednak, że wasza miłość, 
uwzględniając uaSze położenie, sama nas puści 
w łasce swojej, byśmy jak najprędzej mogli tam 
zdążyć, dokąd nas obowiązek wzywa.

— Już raz wam mówiłem, że Sobor nie 
■skończy się tak prędko i dla tego do Konstancji 
zawsze w czas zdążycie. Niewłaściwą byłoby zaś 
rzeczą, aby goście z dalekich krajów, nie byli u 
nas  w opactwie: Wszak za to, żeście nam  pomo­
gli tyle zwierzyny upolować, musimy wam w do­
mu pudziękować. Nie trzyjcie bezpotrzebnie czoła, 
ryoerzu, przecie nie dzieje wam się krzywda. 
Dzisiejszą noc odpoczniecie pod naszym dachem, 
ju tro  zaś, ieśli tego koniecznie zażądacie, wolno 
wjm  będzie odjechać naw et o wschodzie słońca. 
Fńoszę za m ną!

T o  powiedziawszy, skoczył na  swego konia,

pewnie i w prawie do pracy, którą jak  wiadomo 
państwowa mądrość żelaznego księcia ogłosiła 
również za własność norodową.

Cóż tu pomogą wszelkie rozprawy, debaty i 
uchwały ? Cóż to pomoże tyra nieszczęśliwym, że 
przyjęcie wniosku W indhcrs ta  daje świadectwo, 
iż nie cały jeszcze naród niemiecki pozbył się 
resztek uczucia ludzkości ? Rzeczywistości to w 
niczem nie zmicn , a rzeczywistość ta ,  straszne 
już dzisiaj jak najciemniejsze chwile wieków śre­
dnich, s traszniejszą jeszcze będzie.

W sprawie wymiaru należytości 
skarbowych.

(Dokończenie.)
Pobiwszy się, jak to widzieliśmy, własnemi 

argum entam i w wykapaniu potrzeby zmiany usta­
wy, aby się stało zadość rezolucji sejmowej, 
szanowny autor oczywiście obawia się, aby i rgu 
m tn ta  jego  nie były powodem do postawienia 
w Rad zie państwa wniosku na  zni.unę dotyczą- 
cyen postanowień i występuje zaraz z cwłym sze 
re g i tm  argumentów, że zmiana taka oyłuby nie­
praktyczną. Mianowicie zarzuca, że w cakim ra ­
zie pomnożyłaby się liczba rekursów bezzasad­
nych i lekkomyślnych, co spowodowałoby znacz­
ną zwłoką w załatwianiu rekursow, szkodliwą 
uietylko dla Skarbu państwa, ale i dla tych 
stron, których rekursa są słuszne i zażalenia 
uzasadnione, „ a  jeśli wyszłoby ono na  czyją ko­
r z y ś ć ,  to chyba n a  korzyść pokątnych pisarzy 
„i tycn wszystkich, którzy w pisaniu dla stron 
„rekursow upatrywaliby dla siebie poźądanb źró­
dło dochodu..."

Umiejętność oddawua, a Rządy Austr ji  od 
czasu zaprowadzenia  konstytucji dążą wytrwale 
do zabezpieczenia, o ile to być może, najwięk­
szego, praw poszczególnych obywateli i zasłonię­
cia ich przed dowolnością organów włauzy, a 
cały szereg ustaw zasadniczych, utworzenie T r y ­
bunałów administracyjnego i państwowego, za­
prowadź, nie Sądów przysięgłych itd., są wy- 
mownemi dowodami tego nowożytnego prądu.

Zresztą  w ustawodawstwie całe) Europy jest 
ustaloną zasada, że ty k o  prawomocne orzeczenia 
Dowiuue być egzekwowane, a wyjątki w tym 
względzie tam tylko istnieją, g iz ie  dobro ogólne 
lub wyższe względy polityczne koniecznie• tego 
Się domagają. Z  obawy przed mnożeniem »ię 
rekursow i zażab ń możnaby zarządzić, aby k a ż ­
dy wyrok pierwszej instancji sądowej, ' mimo 
wniesienia odwołania, był bezwzględnie egze­
kwowany, esegjj dotychczas żaden prawnik nie 
żądał , ,

Twierdzenie, że odrocznzie egzekucji aż do 
prawomocności wymiaru ze szkodą Skarbu p ań ­
stwa byłoby połączone, up .da samo przez się, 
jeżeli się zważy, że według ustawy od 31. dnia 
po dorę zeniu nakazu zapłaty należą się Skar- 
nowi państwa odsetki, a nadto, gdyby nawet 
jakakolwiek ztąd szkoda dla Skarbu państwa po­
wstać miała, to nie stoi ona w żadnym stosunku 
do tych szkód i strat, które obecnie koutry- 
bueuci ponoszą. Rekursa wnoszone przez strony, 
iuż obecnie nie po parę, ale po kilka l i t  zale­
gają, a tymczasem strona je s t  wyegzekwowaną, 
wskutek czego opłaca ona należytości egzeku­
cyjne, których nawet w razie wygrania rekursu 
nikt je j  me zwraca. Egzekucje te powtarzają 
się po kilka raz j do roku, a u  ; : l u i ć  oię od nich 
prz< z złożenie sumy egzekiro ',7 nej, byłoby bar­
dzo nieracjonalna ra, gdyż jfie ty lko  trzeba kilka 
lat czekać, aby po wygraniu rekursu kwotę za­
płaconą odebrać, ale n a d to  zwrócenie raz przez 
S ła rb  pobranej należytości je s t  nader rządkiem 
zjawiokiem, gdyż potrzeba tu niezliczone prze­
być formalności, jak  np. żądany często, niełatwy 
przecież dowód, że kontrybuent z innego tytułu 
Skarbowi państwa nie je s t  nic winien.

Zresztą podnieść tu trzeba, iż zdarzały się 
wypadki, że jeżeli n-kurs przez więcej jak trzy 
lata zalegał, władza skarb jw a nawet w razie wy­
grania  rekursu, należytości zwracać nie chciała, 
uważając prawo żądania zwrotu za zadawnione, 
w myśl §. 77. ustawy o należytościach i rozpo- 
r  ^cuia Ministerstwa fjaansów z 6. kwi< tnia 
l o o t  1. 58602. Wiedząc tedy, czego się muszą

wziął sokoła na rękę i skinąwszy na panów sło­
wiańskich, ruszył przez łykę ku drodze. Nasi 
znajomi, zrozumiawszy z tonu jego głosu, że na 
swojej ziemi nie uznaje on niczyjej woli, krem 
własnej, musieli uczynić czego od nich żądał. 
Spytek wcale się za to nie gniewał, mógł bowiem 
poznać ludzi, których dotąd znał t .ko z opo­
wiadania. P rócz  tego w orszaku książęcym do­
strzeg ł bardzo wiele ładnych niewiast, » byty to 
bądź żony, bądź córki okolicznych rycerzy, k tó ­
rych w idok  musiał rozweselić oko młodzieńca. 
Z wszystkich jednak najpiękniejszą wydała mu 
się Hermina, która razem z matką, z twarzy 
wielce do niej podobną, siedziała w kolebią, m a­
jącej po obu bokach szklanne okna. Był to po­
wóz, w owych czasac h tak jeszcze rzadki i drogi, 
że mogli go posiadać ledw ie monarchowie. Na 
Wawelu, w Krakowie, znajdował się dotąd tylko 
jeden taki, a sława o nim rozchodziła się po 
wszystkich ziemiach. Rycerze jadąc  obok koleby, 
zaglądali ciekawie przez szyby, a niektórzy z 
nich wszczynali także rozmowę z damami, na 
którą one swobodnie odpowiadały. Siostra [Ter­
miny, czaruobrewa Teresa, jechała tymczasem na 
koniu wśród tłumu mężczyzn, z którymi ża r to ­
wała i śmiała się n a  głos cały L popold, ów ry­
cerz z ry^ą brodą, któremu zabrała stanowisko 
pod lasem, trzym ał się ciągle jej boku, leczona, 
jak  dawniej, tak i teraz, nie zwracała na  niego 
uwagi. Zam iast słuchać żartów rubasznych i od 
powiadać na jego pytania, wolała zaczepiać ry- 
cerzów młodszych i ładniejszych, gdy z nich 
który nawinął jej się pod rękę, a prócz tego 
rzucała Spytkowi zuchwałe spojrzenia, chcąc go 
koniecznie do tego skłonić, by swoją osobą jej 
orszak powiększył. On jednak jakoś się tego nie

spodziewać 'i nie chcąc czekać latami n a  zała- 
twdenk resursu , a tymczasem być ścigane egze­
kucjami, strony płacą należytości, chociaż do 
tego nie są obowiązane, co szczególnie ma 
sce wówczas, gdy kwota wymierzonej n,ileży- 
tości jes t  mniejszą, jak  najskromniejsze Koszta 
ułożenia rekursu.

Oto są. dla każdego logicznie myślącego 
jasne  przyczyny stosunkowo rzadkiego wnosze­
nia rekur8ÓV|, wskutek czego twierdzenie Gazety 
Lwowskiej, iż dowodem odpowiedniego wymiaru 
należytości jęs t  okoliczność, że w roku 1884 na 
200.000 wypWków w jm iaru  należytości, tylko w 
40i:O wypadkach wniesiono rekursy, je s t  chyba 
wprost na  o^ałamucenie obliczouem.

Rozum iem / to bardzo dobrze, że Gazeta 
Lwowska nief możs występować z projektami re ­
formy obowiązujących ustaw, ale pojąć nie mo­
żemy, aby w '  obronie obecnego stanu rzeczy, 
opierającego »ię prawie wyłącznie na, przestarza­
łej praktyce u rzędowej, występowała t  pogląda­
mi, które mog/j być w roku wydania u-tawy 
należytościow^j 1850, za czasów M inisterstwa 
Bacha, rząd wemi, ale których Rząd obecny 
w oboc tylekrpó głoszonych swych zasad wy­
przeć się musi, jak  niemniej zdziwi każdego, że 
na poparcie ąwego zapatrywania posługuje się 
oua argumentami, nio mogącymi najlżejszej wy­
trzymać krytyki.

Z upełną  słuszność ma G astta  Lw ow ska  
utyskując na ta, że bardzo znaczną częćć doku 
mentow sporządzają pokątni pisarze, i że doku­
menty te są nie jasne, ż e  w razie niejasności 
dokumentu ur. ydniL ma prawo przypuszczać w 
rnyol ustępu 1 uwag watępnycn do taryfy z 9- 
luti go 1850, iż interos został zawarty w aposób, 
dopuszczający wymiar wyższej należytości, je s t  
także prawną, wszelako uiejasność ta dokumentu 
w takim razie musi być absolutną, to je s t  istnie­
jącą dla każdego prawnika, a nie może być p ła ­
szczykiem dla pokrycia braku osobistego wy- 
k-ztałcenia prkwniczego. Zresztą zastosowanie 
tsg,., przed 35 laty wydanego przepisu, którego 
dziś żaden parlament by nie uchwalił, powrano 
być bardzo oględne, tak jak oględnym jest za- 
stósowanie ob6<me w praktyce kodeksu karnego, 
wydanego tak ie  w erze przedkoustytucyjnąj, 
gdyż inaczej wymiar należytości posługuj;.c się 
wyrażeniem G atety L w ow skiej, założyć będzie 
rzeczywiście oa „widzimisię urzędnika*.

Miwinc o niejasności dokumentów sporzą­
dzanych w Galicji, powiada Gazeta Lu> m s k a , że 
d o k u m e n t y ^ ,  nie posiadając wymogów kardy­
n a ln y m , wprawiają w zdumienie innych p raw ni­
ków krajów koronnych, dostawszy się w ich 
ręce.

Jeżeli zarzut ten odnosi się do adwokatów, 
co zresztą bardzo wyraźnie z całego toku a r ty ­
kułu przebija, to je s t  o u |  czczym frazesem, który 
rozmyślnie mija się z faktycznym stanem  r.eczy. 
Moglibyśmy przeciwnie wyk zać cały szereg wy­
padków przekonujących, że rzecz ma się od­
wrotnie, a tu tylko zwrócimy u vagę na oko­
liczność, że chociaż nasze stosunki ulegają czę­
sto bardzo ostrej krytyce po/.akrajewej prasy 
perjodyczuej, w cza opismach fachowych lub in ­
nych adwokaci galicyjscy nie spotkali s^ę dotąd 
z zarzutem, że pod względem wiedzy lub zdol­
ności niżej stoją od sn y c h  kolegów w innych 
krajach koronnych.

W dalszym toku artykułu w mowie będące­
go Gazeta Lwowska pije już całkiem wyraźnie 
do adwokatów, twierdząc, że przy większych in ­
teresach, zawieranych przy pi mocy doradców 
prawnych, wymiar należytości zawisł od umie­
jętności i doświadczenia, a zwłaszcza od znajo­
mości ustaw i przepisów należytościowyeh tych 
piawnych doradców i wytykając, że ciż prawni 
doradcy znajomości tej nie posiadają.

W odpowiedzi na ten zurzut, powołać się 
musimy na udowodniony przez nas puwyżej fakt, 
że do zgodnego z ustawami obliczenia nalefyto- 
ści przeilewszystkn m potrzebną jest dokładna 
znajomość ustaw prywatno prawnych, którą adwo­
kat nabywa uietylko na Uniwersytecie, ale bkża- 
dając egzam ina ści te celem uzyskania doktoratu, 
w ciągu swej kandydackiej praktyki siedmiole­
tniej w Sądzie i w kaucelarji adwokackiej, id a -

domysLł i jecha ł  da ltj  w gronie swych przyja­
ciół, ilekroć zaś Teresa  na niego nie patrzyła,
zerkał ku kolebie, szukając w niej oczu fijełko- 
wych i usteczek jak  maliny.

Właśnie gdy z ł ą t i  na drogę wjeż Itoli, 
w tyle dał się slybzić przeraź! .w j krzyk n, iwię- 
ści. Książę pierwsay, jego przykładem lun i,  
ironie zatrzymawszy spojrzeli w tamtą stronę. 
Z lasu wybiegło dwóch chłopów, silnych, b a r­
czystych. Wlekli za sobą kobietę już niemłodą, 
ha pół nagą, która z nimi się szamocąc, w nie- 
bogłosy krzyczała. Jej twarz była brzydka, ospą 
pooran:., oczy miała krwią uabiegłe, usta sine z 
bolu lub ze strachu, na jej obnażone i suche 
ramiona spadały kosmyki włosów na pół siwizną 
pi zyprószouyeh.

— Puśćcie mnie! Puśćcie! — krzyczała
głosem ochrypłym.

— C icho! czarownico 1 —  jeden z tych za­
wołał co ją  ciągnęli, i rękę podniósłszy z całej 
siły w twarz ja  uderzył. Krew buchnęła jej z 
ust i z nosa. Zalana  nią, umilkła.

—  Czarownica! Czarownica 1 —  przebiegł 
jeden  okrzyk grozy w zdłuż orszaku, i każdy wle­
pił wzrok w zakrwawioną niewiastę. Sowizr„ały, 
śmiejąc s,ę i krzycząc pobiegli na jej spotkanie. 
Zaczęli się jej wykrzywiać, przedrzeźniać, jeden 
palcem dotykał się jej nosa, drugi podniósłszy 
do góry kosmyki jej włosów, wołał, że dlatego 
są takie kró.kie, bo |e djabeł osmalił, inni znów 
wywracali przed nią Lozrołki i takie pocieszne 
miny i troili, że ani rycerze, ani damy nie mogły 
wstrzymać się od śmiechu.

—  Co to za je d u a ?  — zapytał opat chłopów, 
gdy przed nim  stanęli.

—  To ta  sama, prosimy waszej wysokości,

jąc egzamin adwokacki, wreszcie w cał^j swuj 
pracy zawodowej. W łaśnie  ta znajomość ustaw 
umożliwia odpowiednie obliczenia wysokości na- 
leżyiośei, którego isto ta  polega na  włkściw,m 
subsumowaniu wypadku pod jedną z pozycyj ta- 
r jfy ,  jak  wspomnieliśmy alfabetycznie ułożonej.

Czy zapotrywanR adwokata układającego do­
kum ent zgodzi się z zapatrywaniem urzędnika 
wymierzą ącego naRżytość, to już rzecz iun». 
Układając dokument adwokat przedewszyotkiem 
prawny Interes strony musi mieć u i oku, a żą­
dani.', izby dokument uluadał t ,k ,  aby on nie 
pozostawiał żadnej wątpliwości dl ■. urzędnika wy- 
rai rzającego uależytośr, je s t  niemożliwem, skoro, 
jak  to wykazaliśmy, urzędnik ten w regule nie 
pusiada potrzebnego wykształ enia prawniczego, 
a z drugiej strony może każdei chwili przeciw 
zarzutowi, że należytość za wysoko obliczona, 
zasłonić się ową rzekomą niejasnością doku­
mentu.

Ż e zresztą iak źle, jak  Gazeta Lwowska chce 
przedstawić, rzecz się me ma z rzekomą niezna- 
omoś-ią ustaw finansowych ze .strony adwoka 

tów, udowadnia fukt, że każda niemal bardziej 
zatrudniona kaucelarja adwokacka zuoże w>kazać 
wielką ilość wygranych rekursów, wskutek któ­
rych należytości bardzo znaczne, albo całkiem odpi­
sano, albo obniżono do kwot bardzo małych, bo c z a ­
sem jednej dziesiątej części pierwotnie wymierzo­
nej sumy nie wynoszących. Wluśni* te reknrsy zda 
ją się być kam.eaiem obrazy dla Gazety L w o w ­
skiej, szczególnie rekursy wnoszone do M inister­
stwa, które, co z rafem uznaniem podnieść na­
leży, w nywozych czasach bardzo często znajdu­
ją  uwzg'ędnienie, gdyż na czrle jego stoi mąż, 
Który w łasną a Samoistną praeę talentem 
wzniósłszy się do najwyższego w państwie s ta ­
nowiska, stara się usilnie wykorzenić biurokra­
tyzm, zarożum ałość, szlendrjan i brak poszauo 
wauia praw jednostek.

J a k  dalece te rekursy są dla Gazety Lwow­
skiej niewygodne, wynika z jednego z wyż przy­
toczonych przez nas ustępów, w którym zape­
wnia ona z całą powagą, to  powstrzymanie egze­
kucji az io prawomocności wymiaru wyszłoby 
t y l k o ( l ? )  na korzyść pokątnych pi>arzy i t y c h  
w s z y s t k i c h ,  k t ó r z y  w p i s a m u  d l a s t r o n  
r e k u r s o w  u p a t r y w a l i b y  d l a  s i e b i e  p o ­
ż ą d a n e  ź r ó d ł o  d o c h o d u .

Mając podstawę swej egzysteucji tr zaufaniu 
publiczności, a me w „zahluugibogienie" mogą 
*ię adwokaci obejść bez sympatii i poparcia G a­
zety LwotosT&ej, ale płacąc podatki i pouosząc 
nne ciężary, jak  bezpłatne zastępstwa z urzędu, 

muszą się zastrzedz przeciw gł szeniu takich  bre­
dni, jak  że są oni przyczyną skarg  odzywających 
się w Sejmie i w krają na wymiar należytości, i 
pośredniemu wmawianiu w publiczność, żeby w 
sprawach wymiaru należytości nic udaw ała  się 
do adwokatów, gdyż ci są nit-ukami, ni-posi .da- 
jącymi zuajomości odnośnych ustaw i dlatego 
żadnej pomocy przeciw niepraw nym  wymiarom 
udzielić nie mogą.

Muźe Gazeta Lwowska zechce na przyszłość 
być oględuiejszą w kiytykowauiu zdolności i w ie­
dzy stanu, w, dającego tylu znakomitych ludzi, 
którzy zdobyli sobie może nic u autorów jej 
chaotycznych artykułów, ale w v. yższy h i sze r­
szych kołach cześć i uznanie, jak Prezydent R a  
dy państwa, jed en  z ministrów i marszałek kra­
jowy.

Sam zaś au to r  artykułu, który dał za powód 
do niniejszej polemiki zapomni .ł o klasycznom 
przysłowiu: S i tacuisses....

D r. b .

Zapowiedź nowych ustaw przeciw 
Polakom.

Ustęp pruskiej mowy tronowej, zaf owiadaia. y 
szereg ustaw, skierowanych prz-ciw polskiej n a ­
rodowości, w ita  prasa konserwatywna i narodowo 
liberalna z pewuetn rsd  owo laniem, jako środek 
naturalny i potrzebny.

National Ztg. poświęcając artynuł wstępuy 
mowie tronowej, wyraża się o pomienionym u- 
stępie ja k  n a s tę p u je :

„Co się tyczy zapowiedzianych w mowie t>-o-

której od dwóch la t  szukamy. Znaleźliśmy ją 
przypadkiem w spróchniałym dębie, skuloną we 
dwoje, z r ią z a n k *  ziół jod  pacLe-

— J  ale ty zioła zbierasz? Na co ci ic h ?
—  Książę? panie rnós 1 ja  nie wiem, czego 

ci ludzie chcą odemnie — za ■ żęła głosem ury­
wanym, często tchu chwytając — Jestem  wdowa, 
po c; łowieku, k tóry  tak  samo, jak  ja. był dobw m  
katolikiem... Gdy umarł, mieszkałam czas jakiś 
w chacie pod lasem, ale mnie z niej źli ludzie 
wypędzili.

—  Ł ż e ! J ą  djabeł z taintąd z a b r a ł ! — 
drugi chłop zawołał. —  Jakem żyw, sam to wi­
działem.

—  Kiedyż to się s ta ło?  — książę znów za­
pytał.

—  Jednej nocy, gdym szedł popod las, uj­
rzałem n a  w łasne oczy, jak  djabeł w kształcie 
świecy płonącej wpadł do jej th a iy  i m u n a ł  ją  
wtedy zabrać, bo już jej potem tam  me było.

—  Co oni mówią! Co oni mówią 1 —  ko­
bieta rozpaczliwie zawołała. — Owej nocy jedua 
gw iazda  tak rpadału, iż zdawało się, że moją 
chatę zapali, j a  sama widziałam to ze w.-i, 
bom wtedy w domu nie była, a źli rozpuścili 
pogłoskę, że to zły duch przyszedł po mnie... 
Miłościwy książę, pan Bóg moim świadkiem, że 
mówię prawdę.

O pat niedowierzająco głową pokręcił.
— Gwiazda spadała, chatę chciała zapalić... 

co ty pleciesz I Albo sąd ostateczny nadchodzi, 
żoby gwiazdy sp a d a ły ? !

—  Książę! klnę się na zbawienie moj^j du­
szy, że tak b y ło !

— Milcz! i nie bluźń!
Zacięła usta  i wzrok obłąkany puściła po

nowej projektów, to takowe o tyle są niespo­
dzianką, źe ZMąjdaję się między memi i takie . 
które w obec eaypierania niemieckiego żj wiołu 
przez pilski, m—, t  m. cela zabezpieczenie rozwoju 
niemieckiej ludnoś i. X&tutalnie, że n a h ż f  uu-ze 
kac na owe projefctu, zaniit, j e  luażna bęfcin  •* 
sądzić. Wszakże i p _ i  .m y  ■felkia zadowolenie % 
tego powodu, że  oLlk ywiillw— p h  środków wy- 
d-iai.. zu m L rty ł  ł i  ,4  %paUpić i t  pozytywne rai. 
Myśmy jeszcze zojmowiii stanowisko takie, że 
jak pierwsze »  fc&petuifc uprawaiene, pominąwszy 
niektóro me dające 8% uzasadnić niewłaściwości 
w ich zastosowaniu, to przecież tylko przez po­
zytywne środki, mianowicie na pclu wewnętrznej 
kolonizacji i szkolnera. megą takowe oeiągnac 
w ła ś iw y  skutek. Jeżeli Rzę J takie przeda ę we śmie 
środki, to ogólne potępienie wydaleń będzie po­
dwójnie nieuzasadnionym.'

Tak samo mniej wię •> j pisze N ation-liber. 
Co.Tesp.

Połurzędawa m ś  niemal K ólnische Z tg . tak 
się w yraża .

„Prowincje wschodnie nie bardzo są zaludnio­
no — i dlatego tak uoogie w krew ciało nie mo­
głoby wytrzymać oiugo tak  silnego puszczenia 
k r wi , jakiem jes t  wydalanie. Km puścił krew, 
ten też musi jo s ta rać  się o przypływ nowej kiwi. 
Państwo przeto ina obowiązek siluego popierania 
żywotnej kol lUizacji ai oai: -kiej w k r i jach  z 
przeważną ludnością polską. W jak.m kierunku 
ta kolonizacja przedsięwziętą będzie, Ł tw o  p->- 
zn*ć , gdy się rzuci okiem na przew inę  więk­
szych własności ziemskich w owych dzielnicach 
polskich.*

Inaczej wyraża się e z po w io d m ń y ch  pro­
jektach ć łm tia m a .  Pisze bowiem, co nas tępu je :  
„Z góry z powuemi wątpliwuseiauii i ehawą n a ­
leży oczekiwać projektów pr/ygotowywanyc-h, 
które swego cza*u przedłożone będą S  d t w i  dla 
zarządzania środków, ■ ijąrJh n ba ,-ela powstrzy­
manie rozwoju memi. ckiej ludności w oboc wy­
pierania niemieckiego żywiołu przez polski w 
kilku wschodnich prowinc|a<h. Walka kulturna, 
fałszywe środki w obec szkoły i języka polskie­
go i t. d , a w ra ź c ie  wydalania, prx*z które 
prawo międzynarodowe zepchnięte zostało na 
niżiay pod względem chrześcijańskim i ludzkim 
poiRin i skutki- n których jwtk. ty»ięi-y Niem­
ców, łyjąCffch za granicą, cudiieunia u u  gam 
los spotkać może, nwrażayąo idh m» nędzę i nie- 
doctotok — wszystkie ta środki <L>»lokłj nam, 
t.w rządzący nami mężowie s tanu  w obec podda­
nych d-wniejszych p Dkieh d . - l u i e  nie znajdu­
ją się w no rm alnem  gpokejneii usposobieniu i 
dla tego czekamy na owe projekt* z pewną eba- 
wą. Chcemy spodziewać się czegoś najlepszego, 
ale już teraz żąd«my Uuiiejszem, aby przed roz ­
porządzeniem jaszcze dalszych środków, dano 
nam cb-zerny, statystyczny obraz stosunku 
Niemców do Polaków w odnośnych prowincjach, 
ponieważ dotąd wielu, rozwój żywiołu polski-go 
udowadniano zwykle ogólnikami lub poszczegól- 
nemi datami bez pewnego BW,ązkus .

Bursy dla synów nauczycieli.
Zarmąd Towarzystwa pedagogicznego, wniósł 

do Sejmu podanie w sprawie subwencjonowania 
fuudusro burs dia synów nauczycieli. Ks posiedze­
nia Sejmu z duia 89. grudnia zapadła w tej spra­
wie następująca uchwała:

„Poleea się Wydziałowi krajowemu, .ż ę ty  na 
następnej sesji przedłożył Sejmowi sprawozdanie o 
stanie i rozwoju sprawy burt dia dzieci nauczy­
cieli z wnioskami co do wysokości i warunków 
subwencji, z funduszu krajowego na ten eel udzie­
lić się mającej*.

Jest azaęaJuioua n ą izieja , że sprawa ta w 
przyszłej aeaji sejnou-ęj dozna przychylnego zała­
twienia. Kraj bowiem uznująr, że nauczyciele sto­
sunkowo du swej ciężkiej a żmudnej pracy licho 
są wynagradzani, przyjdzie ich dzieciom z pomocą 
i  w ten sposób dopomoże im wychować je i wy­
kształcić tak, aby kiedyś mogli społeczeństwu na­
szemu uddać należyte usługi, a nie być jego cię­
żarem

Nim jednak skrawa ta będzie z ułatwioną, po­
winni nauczyciele sami zająć się tąm gorąco. Nie

bogatyrh rycetżnt b i strojnych damach, które 
grozą zdjęte spoglądały n i  nią jak na |otęp ioną. 
Napróżuo jednak szuk&ła i tośei ńa ich piękorch  
twarzaih. Surowy ów wiok nie znał tego 
Uczucia.

— 1'owied. teras, na co zioła zbierasz? —  
książę po chwi l i  zapytał.

— Mój mąt umierając, powierzył mi tajemni­
cę, jak leczyć ładzi, pokąsanych przoz pun wście­
kłego... Chodzę tedy i ziołu zbieram.

Opat przerażony, tak gwałtownie szarpnął 
swego rumaka, że ten stanął dęba. Rycerze 
bliżej stojący chwycili go za wędzidło i konia na 
ziemię ściągnęli. Opst uspokoiwszy wię, zapytał 
g łu ch o:

—  W yleczyłaś już kogo ł
— Dotąd siedip osób...
— To samo świadczy najwymowniej o two­

jej winie. Skoio leczysz z choroby, z której żaden 
człowiek na świec<e nie może wyleczyć, więc nie 
ulega wątpliwości, że czynisz to za sprawą złego 
ducha.

— Ona krowom mleko od lien . I —  jakiś 
głos w tłumie krzyknął.

—  Ona każdej wiosny i jesieni na dzieci 
mór rzuca! — drugi zapewniał.

—  Oua z djabłem żyje jak z mężem, bo 
pragnie, by ałę z niej narodził Antychryst 1 —  
trzeci poprawił.

Chciała jeszcze tłumaczyć się i prosić, ule 
opat się odw róci, bo był już o jej winie aż 
nadto przekonany.

— Hej! niech ją tam który weźmie z sobą! 
— do rycerzy zawołał.

(C iąg dalszy  nastąpi.)
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w /staroią t u  same upew nienia i piękne j i o w i ; 
potrzeba pnedewasyit-kiem ozjnri

W szystkie Oddziały Towarzyztwa pedagogi­
cznego otrzyn -ły jn i zawezwania do nadsełania 
wykazu o>6b zaufanych i chętnych do zbierania 
na ten cel zkładok, a proponowani delegaci otrzy­
mają w tych dniach książeczki z odnośnem upo­
ważnieniem.

To też spodziewamy się, że Zarządy te zptł- 
nią zwą powinność i że datki na cel tak zzlache- 
iny popłyną obficie. Nie bedile to jałmużną, ale 
zptaceniem długu, ktdrysmy zaciągnęli od tych ci­
chych a biednych pracowników.

Nauczyciele sami nie mogą złożyć odpowie­
dniego fuaduezu, bo aą za b iedni. caia wioe lu­
dność powinna zie zająć tą sprawą i jprzyjść im 
z pomocą.

K R O N IK A .
Lwów dnia 21. stycznia.

Wiadomości osobiste. Dl'. Henryk B e r l i n e r  
w te&tamencie otworzonym d. 19. bm., zamianował 
swoim jtneraiLym substytutem tutejszego adwokata 
dr. Ozjasza Standa.

Ndkroiogja. Henryk hr. S o t ty  a, były w ła­
ściciel dóbr B alice, zmarł onegdaj w domu swej 
siostry, pani Em ilji Popiołowej w R uszczy. Zmarły 
otrzymał w ykształcenie w słynnym pensjonacie 
Kliugestrom a w W iedniu, gdzie kolegował z Zy­
gmuntem Krasińskim. — A lojzy Mii n n i cl i ,  emer. 
registrator urzędu cyrkularnego, zmarł w Krako­
wie d. 19. bm., przeżyw szy la t 67. — W  Poznań- 
skiem zmarł d. 15. bm. Józef G ą s i o r o w s k i ,  
porucznik lek. art. kon. z i 1831, kawaler krzyża 
„virtnti m ilitaii,"  w ięzień sianu praski % r. 1846.

Kalendarz. P i ą t e k  (22.): W incentego M .—  
W nosław a. Wscnód słońca o godz. 7. min. 48, 
zachód o godz. 4. min. 37 .

K a l e n d a r z y k  m y ś l i w s k i .  W styczniu  
wolno polować na kozły, zające, lisy, jarząbki, c ie­
trzewie, głuszce, b&ianly 1 kuropatwy, dropie i 
pardwy i na ptactwo wodne i błotne.

Rocznica powstania styczniowego obchodzoną 
będzie we Lwowie w tym rokn bardzo uroczyście. 
Jutro o godzinie 10. rano odprawioueu zostanie 
w kościele katedralnym nabożeństwo żałobne, a 
wieczorem o godzinie 6. odbędzie się w sa li „So­
koła" w ieczorek muzykalno - dekiamacyjny, który 
zagoi p. Jan  D o b r z a ń s k i .

Uroczyste nabożeństwo odprawionem zostało  
w kościele 0 0 .  Karm elitów na intencję Towarzy­
stw a strzeleckiego dnia wczorajszego, jako w dzień 
patrona św. Sebastj&na.

Kronika karnawałowa. Dowiadujemy się z Ko­
mitetu piknikn bankowfgo, że zamówione bileiy  
mo.;ą być odebrane najdalej dnia 25. bm., w k tó­
rym to dnin również lista  zgłoszeń zamkniętą zo­
stanie.

Komitet balu techników przesyła nam nastę­
pujące pismo: Zaproszenia na bal techników, ma­
jący się odbyć dnia 1. lutego br., zostały już ro­
zesłane. Osoby ktoreby przez omyłkę lab brak do­
kładnego adresu zaproszenia nie otrzymały, zechcą  
się łaskaw ie zgłosić pisemnie lub nstnio do binra 
komitetu na Politechnice lab w dniach 31. stycznia  
i 1. lutego w hotelu Georgea.

Tance. W  każdym karnawale wszechwładna 
moda rozciąga się n ietylko na stroje pań i panów, 
ale i na tańce, oraz porządek, w jakim program 
taneczny ma być wypełniony. W  tym roku —  jak  
nas zapewnia jeden z pierwszorzędnych „aranże­
rów", rozkład tańców jest następujący: Jeżeli w
tow arzystw ie zauważy się wielu panów poważnych 
i matron, bezwarunkowo zabawa zaczynać się po­
winna od poloneza, w przeciwnym zaś razie „pol­
skiego" tańczy się tylko, idąc do kolacji. Zwykle 
zaś otwiera bal walc, w tym rokn tańczony na 
trzy „pas“. Po walcu następnjc kadryl — o ile  
można —  z dwiema dodaikoweini figurami, które 
jednak mało komu dotychczas są zuane. Po ka­
drylu bezpośrednio i  Lez żadnej przerwy te same 
pary wiu e puścić się w galopadę, a dobry aran­
żer we właściwym  czasie da znak orkiestrze. T e­
raz następuje mała przerwa, wypełniona o ile mo­
żna —  jakąś deklamacją, śpiewem amatorskim  
itp. Po należytym  wypoczynku tańcujących, od­
zywa się pobudka mazurowa i dziarski m azow ie­
cki taniec winien trwać aż do kolacji, do któroj, 
jeże li polonez otw ierał zabawę, w szystkie pary 
udają się przy dźwiękach marsza. Po kolacji, za­
nim w itaną, orkiestra ma zagrać pobudkę do lan- 
aiera i pary odrazu się grupują. Polka zaraz idzie  
po Unsierze, następnie kadryl i  walcem i snów  
„Intermezzo* wokwlne lnb Jekiam&cyjne, po którem 
maznr zamyka serję tańców programowych. Dalszy 
porządek, jeżeli zabawa ma się dłużej przecią­
gnie, zostawia się uznania aranżera. Takie „mena" 
taneczno —  jak nas zapewnia ów specjalista —  
jest dziziaj najmodniejsze.

Galie. Zakład zastawniczo-kredytowy. Lwów* 
iki Sąd krajowy ogłosił wczoraj edykt o otwarelu 
konkunu do majątku tej instytucji. Komisarzem 
konkursowym mianowany został radca sądowy p. 
Szczurowski, a tymczasowym zarządcą masy kon­
kursowej adwokat krajowy dr. Pomianowski.

Upadły zakład nie wzbudzał jn i od dawna 
zaul&iUa, nie ogłaszał bowiem żadnych zamknięć 
rachunkowych i nie odbywał walnych zgromadzeń, 
również usuwał się od wszelkiej kontroli. Wydział 
Z wiązka Stowarzyszeń ponawiał od rukn 1883 żą­
danie przeprowadzenia lustracji tego Towarzystwa, 
Ikcz spotykał się zawsze z opozycją Dyrekcji za­
kłada. która nie chciała dopuścić do lustracji, w 
skutek czego Zakład zast. i kred. w y k l u c z o n y  
został ze Związku Stowarzyszeń uchwałą Walnego 
Zgi omadzt nia delegatów z r. 1885.

Ze statystyki miejskiej. Chemik miejski, pan 
dr. M ieczysław Dunin Wąsowicz przedłożył w tych 
dniach o Inośnemu leparLamentowi M agistratu sn- 
murycznc sp raw ozl .uie ze swych czynności. W rokn 
1881 dokonano 1955, w roku 1885 2177 rozbio­
rów chemicznych, których wynik ogólny nazywa 
prawozdawca zadowalającym. I  tak np. z bada­

nych r. 1885 wódek, rumów, koniaków itp. tylko 
w 29 wypadkach dostrzeżono sfałszowania. Piw a  
lwowskie zawierają w sobie 2, 5, zaś leżaki do 
4 °/0 alkoholu. Co do mleka, to duwiadnjemy się ze 
sprawozdania, ze dochodzi ono dobrem aż... do ro­
gatek m. Lwuwa, toż samo mleko w mieście za­
wiera już pewną część wody.

Ze 110 badanych próbek znaleziono w 9 skro­
bię, względnie mąkę, a w 2 białka ja j, z tym 
wszystkiem  jednak nie znaleziono ani w jednnj 
próbce domieszek dla zdrowia szkodliwych. Pod­
jęta przeto praca była bardzo skuteczną, lecz ra­
cjonalniejszemu przeprowadzeniu jej stoi na za­
wadzie brak odpowiedniego laboratorjmn chemicz­
nego, któreby należało nrządzić.

(m) Okropna katastrofa. Dochodzenie poli­
cyjne w sprawie pożaru na Janow skiem , prowa­
dzone przez komisarza p. E u gia . skierowane jest  
obecnie głównie do wyśledzenia przypuszczalnej

liczby ofiar i skonstatowania ich nazwisk. Dotych 
czas przesłuchano 26 indywiduów, które albo 
spały w owem sianie lub których łączyły jakiekolwiek  
stosunki z tymi, co chodzili na nocleg do siana spa 
lenego. Wszyscy prawie, których pytaliśmy o szcze­
góły katastrofy, twierdzą stanowczo, że owej nie­
szczęsnej nocy spało tam około 100 osób. J;dni 
twierdzą, że w chwili wybnchn ognia, gdy się 
rozległ okrzyk „gore", ratowało się ucieczką okoio 
trzydzieści osCb, inni zaś podają liczbę o wiele 
mniejszą.

O iie można było dotychczas skonstatować, 
zginęli w płomieniach: Józef K o ł o d n i e k i ,  
Jan Z a m o r > k i , Bartosz M a ł y  i Julja  
G 1 a s.

Wczoraj rano prowadzono dalej poszukiwania 
w popiele za resztą spalonych. Zebraną pełną 
trumnę kośei, caesh.no do kostnicy szpitala po ■ 
wszechnego.

'Wszystkie trnmny złożone są ciągle jeszcze 
w kostnicy, komisja bowiem sądowa jeszcze ich 
nie zbadała.

Co do pizyczyny pożaru, to jeden ze śpiących 
w sianie, który jeszcze w czas zdclał ratować się 
ucieczką (Skoropaeki Józef), twierdzi stanowczo, 
że ogień nie wybuchł w środku szopy, lecz że 
siano zaczęło się palić od razu w 4ch miejscach. 
Zeznaje on również, że tylko siano zwiezione przez 
Rosnera na dzień przed katastrofą było dobre i 
zdolne do nżytkn, natomiast siano złożone w szo­
pach, było mokre i zupełnie nieprzydatne.

Zresztą sprawę tę będzie można bardzo ła ­
two zbadać, gdyż komisarz policji pan K r z e -  
p i ń s k i ,  zdołał jednę wiązkę tegoż uratować.

W ostatniej chwili dowiadujemy s i ę , że w 
płomieniach zginęli żebracy Ja n  R a f a ł o w s k i  
i Dmytro K l i m o w i c z .

Mianowania. Cesarz zamianował podkomo­
rzego, podpułkownika ułanów pałka cesarza F ra n ­
ciszka Józefa nr. 6, Henryka hrabiego Wolkenstein- 
Trostbnrg swym pierwjzym kuchmistrzem n a ­
dwornym.

Małżeństwa lodowe. J a k  się dowiadujemy, 
po skończeniu sezonu łyżwowego, kilka par ły­
żwiarzy stanie na ślubnym kobierca. Nie jesteśmy 
na razie upoważnieni do podania nazwisk pięk­
nych łyżwiarek, które sobie wyślizgały mężów 
Je s t  jednak nadzieja, że niezadługo będziemy mo­
gli zaspokoić ciekawość czytelników rubryki „Z ży­
cia towarzyskiego*.

Pomiędzy wydalonymi z Prus są do umiesz­
czenia : 1) Człowiek młody, kawaler, mogący przy­
jąć posadę pisarza przy gospodarstwie, posiada 
bardzo dobre świadectwa. 2) Czterech czeladzi 
szewskich. 3) Czeladnik krawiecki.

Dyrekcja lwowskiego tramwaju zamówiła 
większą ilość eleganckich lekkich jednokonnych 
wozów, i ma zaknpić do tychże rosłe i silne konie, 
zamierza bowiem a duiem 1. kwietnia br. ruch w 
ten sposób urządzić, ażeby co 5 minut jeden wóz 
odchodził.

Wprawdzie wozy te jednokonne nie są tak 
obszerne jak  dotychczasowe, ale brak ten będzie 
przez większą ilość tychże wyrównany, a publicz­
ność na tern tylko zyska, gdyż nie będzie potrze­
bowała tak  długo, jak  się obecnie zdarza na- prze­
stankach wyczekiwać i wozy nie b«<J>ł tak prze­
pełnione. W ten sposób będziemy mieli wreszcie 
ruch tramwajowy uregulowany na sposób większych 
miast, j l k  np. Wiednia, Paryża, Pesztu, gdzie 
również jednokonno wozy kursnją.

Kupno dóbr Melsrtyńskich. Donieśliśmy wczo­
raj za iune.ni pismami, że prezydent m. Krakowa, 
dr. Sziaclitowski, nabył dobra Holsztyńskie. Otóż 
dr. S. prostuje tę wiadomość w Czasie w ten spo­
sób, iż istotnie traktował o kupno tych dóbr, ale 
nie dla siebie i nie przyszło ono dotąd do skutkn.

Powitanie ks. biskupa Łobosa. Ks. biskup 
lg. Łobos przybył do Tarnowa 30. grudnia, po­
ciągiem lukahiyin po 5. godzinie wieczorem. Na 
dworcu kolejowym oczekiwały go tłumy publicz­
ności wraz z reprezentacją miasta i kapitnły. 
Przyjęcie w kościele 0 0 .  Filipinów, gdzie byt ze ­
brany cały kler miejscowy, odbyło się ściśle według 
ceremoujatu kościelnego, ze śpiewem Ecce sacer- 
Jos m aynus ! Przemowę miał ks. kan. Walczyński, 
puczem nowy pasterz dyecezji udzielił pierwszy 
raz swoim dyecczjanom błogosławieństwa. Tego 
„ainego dnia przedstawiało tię miejscowe ducho­
wieństwo jako swojemu zwierzchnikowi. N zajutrz 
miał ks. bisknp mszę św o 6 ‘;, w kaplicy seini- 
naryjsklei, poczem zwidzał cały ginach ze wszyst- 
kiemi ubikacjami i urządzeniami, od 9 ‘I, do 11 
przewodniczył na sesji konsystorjalnej, poczein od­
dawał wizyty w mieście, celebrował na procesji 
na zakończenie starego roku, słowem odr&zn roz­
winął niezmordowaną działalność. W dzień No­
wego Rokn, odprawiwszy mszę św. w kościołkn 
SS. Urszulanek, przyjmował powinszowania nowo­
roczna od duchowieństwa i sam wygłosił mowę 
iście programową. Oświadczył w niej między in- 
nem i: „W  rządach kościelnych me m >ze być żad­
nej dowolności, jestem stróżem praw kościelnych 
i mnszę cznwać, aby ściśle byry zachowane." 
Kler tarnowski owiał nowy dnch i wszyscy, aż do 
ednego, przylgnęli calem sercem do swego paste­

rza, czując, że w nim mieszka dach boży i serce 
ojcowskie.

Wiadomości dyucezjalnu. Dyteezja lw o n k a . 
Profesor Ilgu gimnazjnm we Lwowie p. Jóg. Ogó­
rek, który, złożywszy świetnie egzaminu teologi­
czne z trzech .pierwszych lat teologyi, wstąpił 
do Beminarjum kleryków na rok czwarty, uzyskał 
na d. 29. zm. doktorat filozofji na Uniwersytecie 
łwow iklm.

Dyecezja przemyska. Administratorami zamia­
nowani : w Tuligłowach miejscowy kooper. ksiądz 
J .  A n tosz , a w Albigey ej ksiądz J .  Wacławik, 
koop. w Żołyni.

Przeniesiony: ksiądz M. Twaróg ze Stanów
do Żołyni.

Konkurs rozpisany : na Polanę (ponownie) do 
końca stycznia br., a na Tuligłowy i Albigową do 
28. lutego br.

OjcobÓjstWO. O negdaj donieśliśmy, że pogrzeb 
śp. Karola N e a m a y e r a ,  emerytowanego kapi­
tana rachunkowego, został Wstrzymany w skutek 
doniesienia syna, że ojciec zmarł w skutek pobicia 
przez swego brata rodzonego. Doniesienia to spo­
wodowało wdrożenie przez Proknratorję  państwa 
dochodzenia karnego. Wczoraj odbyła się sekcja 
zwłok śp. Neum ayera, którą dokonali leknrze s ą ­
dowi dr. Gostyński i dr. Lukas. Sekcja wykazała, 
że Nenmayer zmarł na zapalenie płuc. Na zwło­
kach nie znaleziono żadnych zgoła śladów, któreby 
wykazywały pobicie.

Chłopiec W płomieniach. Żołnierze policyjni, 
K liszer i Jastrzębski, spostrzegli wczoraj wieczo­
rem na ul. Łamanej małego chłopca, stojącego w 
płomieniach. Przyskoczyli więc natychmiast do 
niego i w przeciąpn kilkn chwil ugasili ogień. 
Następnie ndali się do mieszkania matki biednego 
chłopaka, Chany Meisels, mieszkającej na tej sa­
mej nlicy w domu 1. 2, gdzie w skutek wywróce­

nia lampy paliły się jaz meble. Przy pomocy do­
mowników ugaszono ogień.

Posady wakujące manipulacyjne i służbowe, 
zastrzeżone wysłużonym c. k. podoficerom armji 
anstro-węgierskiej; a to: kilka posad woźnych i 
pomocników tychże, tudzież dozorców drogowych 
i kancelistów do prowadzenia ksiąg grantowych 
w Niższej Anstrji, na Węgrzech i w Istiji.

Bliższej wiadomości co do terminn podań 1 dal­
szych warunków, powziąć można w binrze IV do- 
partamentj Magistralo.

Napad. Trzech żołnierzy z 15 pnłkn piechoty 
napadło onegdaj żyda Knosowa, pobili go okropnie 
i złamali mn prawą rękę. Sprawców napadn wy­
śledził następnego dnia rewizor policyjny Terlecki. 
Knosów pozustaje w kuracji domowej.

Sprawcę kradzieży pugilaresu zawierającego  
400 zł. zo sklepu krawca p. Franciszka Mozera 
aresztował dziś w nocy komisarz policji p. Mat­
kowski. Jest nim czeladnik szewski Jan  Beresta. 
Zdaje się, że poszkodowany odzyska całą kwotę 
skradzioną.

Siatystyka samobójstw popełnionych we Lwowie. 
W  rokn 1884 odebrało sobie życie w naszem mie 
Scie osób 29, r to : 24 mężczyzn, a 5 kobiet, m ia­
nowicie w wieku do lat 20 4 mężcżyi,n i 4 ko­
biety, do la t 30, 1- mężczyzn, do lat 40, 5 męż­
czyzn, do lat 50, 3 mężczyzn, do la t 60, 1 ko­
bieta. Przez zastrzelenie się 8 m ężczyzn, przez 
powieszenie się 7 mężczyzn, przez utopienie się 2 
mężczyzn, przez otrucie się 1 mężczyzna i 2 kobiety, 
przez wyskoczenie z okna na bruk 2 mężczyzn i
3 kobiety, przez poderżnięcie się 4 mężczyzn. —  
W  rokn 1885 było samobójstw 33, a to 27 m ęż­
czyzn i 6 b ibiet, mianowicie do la t 20, 5 m ęż­
czyzn i 3 kobiety, do lat 30, 7 m ężczyzn i 1 ko­
bieta, do la t 40, 5 m ężczyzn i 1 kobieta, do la t  
50, 2 męzczyzn, do lat 80, 8 mężczyzn i 1 k o ­
bieta. Przez zastrzelenie się 13 mężczyzn, przez 
powieszenie się 6 mężczyzn i 1 kobieta, przez 
utopienie się 2 kobiety, przez otrucie się 2 męż­
czyzn i 3 kobiety, przez rzucenie się z piętra 2 
mężczyzn, przez powieszenie się 3 m ężczyzn, przez 
spalenie się 1 mężczyzna.

Wykaz inspokcji Dyrekcji policji z 20. stycznia. 
Skradziono 5 koszul damskich znaczonych A . Z.,
4 białe spódnice, 2 fartuszki, 2 ręczniki, 2 kaf­
taniki i majtki wart. 18 zł., lis ie  futro wart. 
50 zł., złoty damski zegarek wart. 25 z ł., 8 -litr. 
baryłkę z wiuem tokajsklem, dragą z miodem i 
mosiężną pipę wart. 20 zt. — Zgnblono pulares 
z kwotą 3 zł. i kart. zast. 1. 83549. —  Znale­
ziono abszyd wojskowy Mojżesza Zimesa z Bóbrki 
i kart. zast. 1. 77076. —  Zakwestjonowano złoty  
damski łańcuszek do zegarka.

Kraków 21. stycznia. Dochodzenie dyscypli­
narne w cela wykrycia urzędników, zdradzających  
jakoby urzędowe tajemnice Ino posądzonych o sto­
sunki z Nową JUeformą, rozpoczęło się 18go bm. 
w krakowskim M agistracie. Śledztwo prowadzi II. 
wiceprezydent dr. Schmidt.

Głośna firma księgarska Żnpańskiego, znana 
powszoennie z cennych nakładów, otwiera w K ra­
kowie z 1. kwietnia filję swoją. W łaścicielam i bę­
dą pp. Żupański (syn) z Poznania i p. K. Ilcnman. 
Spółka nie mogąc z łatwo zrożnini&nych przyczyn  
otrzymać koncesji księgarskiej w drodze urzędowej, 
zmuszoną została nabyć koncesję od p. F. K. Po- 
bndkiewicza. Lokal nowej księgarni m ieścić się 
będzie w pałacu Spiskim.

(?) Stanisławów 18. stycz. Jakkolw iek tydzień  
już mija od czasu, gdy uroczystości iutrouizacyjne 
się ukończyły, jednakowoż przybycie, a obecnie 
pobyt czcigodnego naszego władyki, ks. bisknpa 
Petesza, jest zawsze wypadkiem dnia i stanowi 
temat w spokojnem mieście naszem do bezustan­
nych lozmów i pogadanek. I  rzeczywiście, rza lk o  
który z dygnitarzy, czy to dncliownych czy św iec­
kich, poszczycić się może taką życzłiw ośćią, jaką 
ks. biskup w szędzie i od wszystkich bywa witany  
i otaczany Pu skończonych m oczjstośeiach  intro- 
nizacyjnych rozpoczął nowy władyka rewizytować 
wybitniejsze osobistości m iasta, któro ran się 
w dzień intronizacji przedstawiały.

D nia 13. bm., jako w dzień ruskiego Nowego 
Roku, pospieszyły wszystkie urzędy, korporacje i 
wybitniejsi obywatele miasta ze złożeniom życzeń  
ks. biskupowi. Dnia dzisiejszego zes, po uroczy- 
stern nabożeństwie w gr.-kat. Cerkwi, jako nowej 
katedrze, jako w święto „Jordanu", dsje ks. bisknp 
wielki obiad, na który około 60 biesiadników za­
proszonych zostało. Pojmiecie łatw o, że po prze­
mówieniu ks. biskupa w Sejmie, pe przemowach 
jego przy intronizacji, podczas przyjęcia w dzień 
Nowego Rokn, kiedy na ofiarowany mn przez R e­
dakcję tutejszej Kroniki portret, z wielkiem  uzna­
niem o dziennikarstwie się wyrażał, ks. bisknp 
zje ln a ł sobie mię Izy nami oprócz sympatjl i nie­
zwykłą popularność. I  nie nle^a wątpliw ości, że 
tak w życia politycznem jak i społe :znem całej 
swojej dyecezji odegra on wybitną rolę.

Na doniesienie j- dnego z fabrykantów w ie­
deńskich przesłuchano w duiu 16. bm. ks. bisknpa 
jako świadka względem osznstwn, jakiego się miał 
dopuścić inny fabrykant wiedeński, u którego knpił 
ks. bisknp mitrę ł w której miały być fałszywo  
kamienie wstawione. Z przestnehania jednakże
okazało się, iż  doniesienie było fałszyw e i że ks. 
biskup, kupiwszy mitrę n owego fabrykanta, żadnej 
szko ly nie poniósł. Na każdy sposób nie zbyt
przyjemny w ypaiek, w kilka dni po objęciu dye­
cezji takiemi sprawami się zajmować.

Dnia wczorajszego odbyły się wybory wy­
działu do tutejszego kasyna m ieszczańskiego. P o ­
nowny wybór dotychczasowego przewodniczącego  
p. Majeranowskiego, który jako prezes kasyna
puwszechną cieszył się sympatją, daje nam rękoj. 
mię, że kierunek, jaki p. Majeranowski kasyna  
starał się nadać, znajdzie i w rokn bieżącym  
ogólne uznanie. Kiernnek ten, jeśliśmy dokładni e 
poznali intencje ostatniego wydział a, j.olega na 
tem, ażeby kasyno członkom swoim, którzy w karty  
ani w bilard nie grają (a tych jest przeważna 
liczba), oprócz możności przeczytania kilkunastu  
dzienników, i inne rozrywki i dogodności w za­
mian dosyć znacznej opłaty dawało.

Wiedeń 20. stycznia. Punieważ od dnia 24. 
grudnia nie było żadnego wypadku cholery w 
Tryeście, przeto odnośne zarządzenia zapobiegawcze 
ze względu na Tryest z ostały zniesione, ze względu  
na W łochy jednak, w obec brakn wiarogodnych  
wladumuścl o tamtejszych stosunkach sanitarnych, 
mają one dotąd moc obowiązującą.

Wiedeń 19. stycznia. D nia 26. bm. odbędzie 
się w ohecnuści cesarza uroczyste poświęcenie 
przez kardynała Ganglbauera domu fundacyjnego 
na Sckottenrlng, wystawionego w miejscu spalo­
nego „Ringteatru."

Niezwykły jubileusz. O. Herman Schnbert, za­
służony kaznodzieja i profesor zakonu 0 0 .  Bene­
dyktynów we W iedniu, obchodził w dnin 6go bm. 
rzadki w swoim rodzajn jnbilensz, bo tysiącznego  
kalan ia , z tej samej ambony wygłoszonego. Ojc.

Schnbert najmłodszy brat znanego kompozytora, 
powołanym został w rokn 1862 dla swego talentn 
kaznodziejskiego do Wiednia, gdzie też od lat 24 
niezmordowanie pracuje jako kaznodzieja, profe­
sor i prawdziwy opieknn ubogich. W uznaniu je­
go zasług, cesarz obdarzył go złotym krzyżem za­
sługi z koroną.

Ulewa. Z Budapesztu donoszą, że 18. b. m. 
panowała tam niezwykła ulewa, która poprzery­
wała komunikacje. Na nlic&ch potworzyły się for­
malno jeziora, a stan wody Dunaju podniósł się 
znacznie.

Wiadomości literackie l artystyczno.
Wiadomości osobiste. P. Bolesław  L e s z ­

c z y ń s k i ,  znany w K rakowie artysta dramaty­
czny, obchodził w tych dniach 25 rucznicę pracy 
swej na deskach scen polskich. N a danem z tego  
powoda benefisowem widowiska w teatrze wielkim  
w W aiszaw ie, odegrano „Bezczelnych" A ngiera. 
Benefisantowi tłnmnie zebrana publiczność oprócz 
rzęsistych oklasków, dała wyraz uznania, wręczając 
mn bukiety i podarunki.

Repertuar teatralny. W e czwartek po raz 
drugi: „Jadwiga," opera w 4 aktach Henryka J a ­
reckiego.

W piątek na dochód F elicji S tach ow icz: 
„Adrjanna Lecouvrenr.“

W  sobotę: „Oyrmik Sewilski" (występ panny 
E ily  Rnssel).

W niedzielę popołudniu: „Nasi zięciowie,"
wieczorem na dochód Am elji K asprow ieżow ej: 
„Gasparone."

Dyrekcja teatru przebyła nam nastpnjący ko­
munikat :

„W  ostatnich czasach czyniono lwowskiej D y­
rekcji teatrn zarznt, iż  nie przedstawia nowości 
francuskich. Stało się to jednak z powoda, iż  za­
szły  nieporozumienia między wiedeńskim agentem  
dla dramatycznych nowości francuskich —  a agen­
turą paryską. Żadna Dyrekcja teatralna w Anstrji 
od jesioni nie mogła otrzymać nowych sztuk fran­
cuskich. Dopiero obecnie, gdy agentura paryska 
ustanowiła nowego agenta w W iedniu J . W ilda — 
i ten z dniem 15. bm. rozpoczął swą czynność, 
beazle mogła i Dyrekcja teatru lwowskiego otrzy­
mywać i przedstawiać nowości francuskie."

(Skoro jednak znalazł się jnż agent, to może 
dostarczy on nietylko francuskich, ale i niem iec­
kich ntworów, które znalazły za granicą tak rlelk ie  
nznanie, dla swej wewnętrznej wartości. Przyp. 
sprawozd.)

Trzeci wieczór muzykalno - dramatyczny Ta­
deusza i E lżbiety Skalskich, z uprzejmym współn- 
działem panny S o leck ie j, byłej artystki teatru  
lwowskiego, pana Gerbicza, profesora Towarzystwa  
muzycznego i pana E. W ., odbędzie się wo wtorek 
dnia 26. stycznia br. P rogram : Część I. 1. Scena 
z operetki Suuppego „Gaskończyk" z kupletami, 
gubernator p. Tadeusz Skalski 2 . Ktioken „Do 
branoc" piosnka, odśpiewa p. Chndkowski, uczeń 
profesora Gerbicza. 3. „Pan radca deklamuje" mo­
nolog, odegra pan E. W . 4. Pieśń J&nnsza z ope­
retki „Paziowie królowej Marysieńki", odśpiewa 
p. E lżbieta Skalska. 5. „Podróż Lajbnsia Fajte- 
lesa do swej narzeczonej", monolog w żargonie ży­
dowskim, odegra p. Tad. Skalski.

Część II. 6. Scena z operetki „Boccacio" z 
okolicznościowemi kupletami. Lambertnccio p. Tad. 
Skalski. 7. Arja z opery „Marta", odśpiewa p. E l­
żbieta Skalska z towarzysz, orkiestry. 8. „Pociąg  
kolei żelaznej" monolog, odegra p. E. W . 9. „P izoz  
dziurkę od klucza" m onolog, z francuzkiego tłu ­
maczony przez M. G aw alewicza , odegra p. Sole­
cka. 10. Scena z I l lg o  aktu „Far.sta" opery Gou­
noda". W yjście M ałgorzaty, arja przy kołowrotku  
i arja z brylantami, o iśp iew a z towarz. orkiestry  
p. E. Skalska.

W sprawie pomnika dla Mickiewicza dowia­
duje się Czas, że dnia 2. lutego br. ma się odbyć 
w Krakowie publiczna w ystawa projektów w rze­
źbie do tegoż pomnika należących, które powołani 
do tej pracy artyści-rzeźbiarze pp Rygier i Ga­
domski w tych dniach wykończą. Spodziewać się 
należy, że i artysta-rzeźblarz W elońtki przyśle 
również z Rzymu na dzień wyżej wymieniony swą  
rzeźby do t e g o ż  pomnika, tem bardziej, że pise­
mnie w tej pracy wziąć ndział jeszcze w roku 
zeszłym  przyobiecał. Zaproszenia do ezłonków ko­
mitetu wykonawczego, oraz do innych znawców  
sztuki w cela przybycia na wystawę, w tych dniach 
rozesłane zostaną.

„Łysy Kupidyn*. J est to tytuł nowej kroto- 
chwili, napisanej przez p. Gabrielę Zapolską, obec­
nie artystkę teatrn poznańskiego. K rotochwila ta 
jest tam dziś grana na benefis p. Saganowskiego.

— — — ■— — — 1 ^ —

Z izby sądowej.
Kraków 19. stycznia.

(Sprawa Stieglicówny)
Sąd krakowski w yznaczył, jak wiadótao, dla  

małoletniej Racheli (obecnie Harji) Stiegliców ny  
opiekuna w osobie adwokata krakowskiego dra 
Józefa Mochnackiego, i to mimo sprzeciwienia  
■ię ojca, który nie chciał się wyrzec swych praw 
w obsc małoletniej swej córki. W yższy  Sąd kra­
kowski odrzucił reknrs wniesiony przez Chaila 
S tleglica , ojca R acheli, i zatw ierdził wyrok pierw­
szej instancji. Chlel S tieg lic  wniósł w ięc reknrs 
rewizyjny do najw yższego Trybnnaln, który rze­
czyw iście zniósł wyrok pierwszych dwóch instancyj 
i usunął dra Mochuackiego od opieki.

Grac 18. styczm a.
{Tajem nica redakcyjna).

Redaktor i wydawca wychodzącej w Cylei 
Deutsche W acht skazany został na karę pieniężną 
za to, że nie chciał podać nazwiska antora inkry­
minowanego artykuliku. Sąd w yższy zniósł ten  
wyrok motywując swe orzeczenie tem, że wydanie 
tajemnicy redakcyjnej byłoby połączone z mo­
ralną i materjalną szkodą redaktora 1 antora.

Gospodarstwo, przemysł i handel.
Z  k o l e i  K a r o l a  L u d w ik a .  Kwestja ozy kolej 

ta będzie w możności pokryć z dochodów swoją pięcio- 
proo:n!ową prowizję od akcyj za rok 1885, zajmuje żywo 
sfery interesowane. Gdyby bowiem kolej Karola Ludwika 
zmuszoną była odwołać się do gwarancji państwowej, 
okazałoby się że nie pokrywa ona w całośoi kwoty po­
trzebnej na opłacanie prowizji. W sferaen mających 
styczność z Zarządem kolejowym nie uważają jednak tej 
kwestji za aktualną, spodziewają siij bowiem według do­
tychczasowego bilansu, że będzie można pokryć prowizję 
bez odwołania się do gwarancji panstwowej.

S p r a w y  k o le j o w e .  W Hamburgu rozpoczęły się 
wczoraj narady międzynarodowej komisji dla ustanowie­
nia porządku jazdy na kolejach. Jawiło się 93 zastępców 
kolei i towarzystw żeglugi. Anstrja i Niemcy zastąpione

są urzędownie. Rozzłtd jazdy na lato obowiązywać bę­
dzie od 1. czerwca. Konferencja dla ułożenia zimowego 
rozkłada jazdy na rok 1886/7 odbędzie się 17. czerwca w 
Amsterdamie. Wniosek jednolitego oznaczenia pory 
nocnej w rozkładach jczdy, został jednomyślnie przyjęty.

Bank  auatro - węgierski. Praska „Politik" 
przeczy stanowczo wiadomości podanej przez dzienniki 
centralistyczne, że Rząd węgierski przesianym jest wszel­
kim przedlitawskim aspiracjom naredowym w sprawią 
bankowej. Rząd węgierski nie mięsza się w niczem do te­
go, co Rząd austrjscki może we własnej kompetencji za­
łatwić z Bankiem.

W ie d e A  18. stycznia. Na targ dzisiejszy spędzono 
bydła rzeźnego 2555 sztuk a mianowicie 668 sztok galio. 
i buk., 423 sztuk węg. i 1464 niem.

Płacono za gal. i bnk. od 51*— do 55'50, prima 
—'— do 57'—, pasz od — do —■— złr., za węg. od 52'— 
do 59-—, prima 60’— do 62'—, za niem. od 54'— do 
60‘— prima do 63 — za 100 kilo bitej wagi. za bajwoły 
od —•— do —•— za sztnkę.

Targ był dość ożywiony, cena poprawiła się o 1 złr. 
za lOO kilo.

Na targ dzisiejszy w Pmszburgu spędzono bydła opa­
sowego 1358 sztuk, a mianowicie 1108 węg., — gal. 
— serbskich i 250 niemieckioh.

Płacono za węg. od 49'— do 58'—, prima od 59do 60*50
za gai. ud —'— do —•—, prim a ,za niem. od 51'—
do 59'—, prima od 60—62, za serbskie od —•— do — pasza 
o d - d o  — złr. za 100 kilo bitej wagi.

Targ był • zły, cena spadła o 2 złr. 100 kilo.
W ie d e ń  19- stycznia. Na dzisiejszy targ dowie­

ziono nierogacizny 1300 sztuk ciężkich bakonów, 2788 
sztuk średnich bakonów i 2860 sztuk warchlaków.

Płacono za ciężkie bakony złr. 35.— do 38 — 
średnie 28'— do 32'—, warchlaki 32'— do 40'— za 
100 kilo żywej wagi bez podatku.

A. K r z y s z t o f o w i c z  et Comp Caffa Stierlock, 
albo Praterstrasse 78.

Przegląd po li tyczny.
Lwów 21. siyeznin.

Wiener Allg. Ztg. p isze: Między intereso-
wanemi Ministerstwami i Namiestnictwami Austrji 
niższej, Czech, Morawy i Galicji odbywajf się 
rokowania w sprawia rozszerzenia nauki faohuwo- 
przemysłowej w ten sposób, aby joszeze w ciągu 
bieżącego roku częścią nowe . szkoły przemysłowe 
urządzono, a częścią istniejącym jnż nzkołoiu 
przemysłowym udzielono dostatecznej subwoncdi 

Poniedziałkowe posiedzenie Sejm a czeskiego  
wywołało w Fremdet.Uadc żywe ubolewanie, i i  
kwestja narodowościowa zaostrza się, i ie  różn - 
ee prawno-politycznych zapatrywań Czechów i 
Niemców występują eoraz wyraźniej i to w ka­
żdym kierunhi. Deputowany K u s a  postąpił to ­
bie niewłaściw ie twierdząc w labie, ae wszelkie 
pojednanie jest tak dłngo niemożliwem, dopćzi 
br. Kraus zajmuje stanowisko namiestnika Czech. 
Słusznie wię* odpowiedział mu n .  to br. Clam-Mar- 
tinic, że stronnictwom w parlamencie nie przy­
służą prawo potępiania organów wykonawczych.

Pewna uwaga posła O r e g r a  dała rposo- 
bność N . I r .  Presse  do wywnioskowania, i e  w 
kwestji polskiej stają Czesi na stanowisku lib e­
rałów niem i'ckich, t. j . sądzą, że Polacy wyżej 
stawiają aspiracje narodowe niż interesa monar- 
chji austriackiej „Ależ" — woła rzeczony or­
gan —  „i Czesi grzeszą tem samem". Interes 
państwa zaś w tych tylko może znaleść dostateczną 
obronę, których patrjotyim nie zamyka się w 
ciasnych ramach j- dnego krajn koronnego, lecz 
po nad wszystkiem stawia in teies całej m onar- 
chji. Niemniej oburza się N . fr. Presse na hr 
F a l f f y ’e g o ,  któremu zarzuca, iż nie zna ani 
węgierskich ani cześkich stosunków.

Z Wiednia donoszą, że powstają tam n ie­
jakie obawy, czy przedłożenia dotyczące oduo- 
wienia ugody, z Węgrami, uzyskają potrzebną 
większość w Radzie państwa, czy nie nastąpi 
rozbicie, bez względu na polityczne grupy posłów. 
Gdyby obawy te miały się sprawdzić, to zapewne 
ta Rada państwa nie mogłaby dalej istnieć, 
gdyż przedłożenia u g o liw e  bezwarunkowo n i  u- 
padek narażone być nie mogą.

Doniesienie jednego z dzienników pesżteń- 
skich, iż wykryty został spisek, dążący do zmu­
szenia króla rumuńskiego do abdykacji i do nst a- 
nowienia dynastji narodowej, jest, jak w sferac 
dobrze poinformowanych zapewniają, zupełni 
bezzasadnie. •

Zamierzona przez węgierskie Ministerstwo 
oświecenia pożyczka loteryjna na rzecz funduszu, 
przeznaczonego na utrzymywanie pomników kra­
jowych, ma być za .-iągniętą przez wydan.e 800.00J  
losów po 5 zł-

Nieprawa* jest wczorajsze doniesienie, jako­
by węg. dep. S z a  bo wskazał Szilagyiego jako 
oskarżonego o roztrwonienie majątkn państwo­
wego. Rzecz miała się jak następuje:

Deput. Szabo przybył z depnt. Ugronem i 
Szilagjim  do Ti*zy, wym ienił osobistość, do któ­
rej na plenarnem posiedzeniu Sejmn zarzuty jogo 
się odnosiły, i powołał się przytem la  dokumenta, 
które mu T isza prsyrzbkł wydać. Chodzi tu po­
dobno nie o sprzedaż ale o wydzierżawienie donr 
państwowych. Prezes ministrów zarządził do­
chodzenia w tej spr&wre.

Według izienuika N ow ej- Wremia Niemcy 
w p. owincj&ch nadbałtyckich zakładają prywatne 
szkoły ludowe, chcąc tym sposobem wyłamać się 
z pod Pi zapisu o o' owiązkowym języku ro yj- 
skim. Skutkiem tego Rząd zamierza poddać tak­
że -zkoły prywatne pod nadzór Mimsteratwa 
oświecenia i zaprowadzić w nich język rosyjski 
jako obowiązkowy.

Do Neue fr. Presse donoszą z Petersburga : 
Podług nadeszłych tu z Persji wi&Jomości, otrzy­
mał chan Chiwy od Rządu rosyjskiego pewnego 
oficera na doradcę wujskowego, który równo­
cześnie ma być . ipekt-rem wojsk krajowych. 
Ma to być początkiem dalszych ograniczeń dzia­
łalności chana.

Zarządzone w Rosji składki na Bułgarów i 
Serbów przyniosły tylko 711 rubli.

P °  Jyeue fr ' Presse donoszą z R zym u: 
W sferach będących w bliskich stosunkach z 
Watykanem utrzymują, że przedłożenie w spra­
wie dalszej zmiany o»t iw majowych jest już 
przez Rząd pruski zupełnie wypracowane. E ncy­
klika papieska byłaby więc zapowiedzią pojedna­
nia się Prus z Kurją, a następstwem tego po­
jednania byłoby ustanowienie trwałego poselstwa 
niemieckiego przy Watykanie.

Do N o w o sti ' donoszą ze Stam bułn: Gad- 
ban effendi przywiózł tu projekt ks. Aleksandra 
w sprawie z iwarcia zaczepno-odpornego przymie­
rza między Turcją a Bułj;arją. Książe zobowią­
zuje się bronie terytorjnm tureckiego prze. iw 
„każdemu" wrogowi, i regularnie płacić haracz, 
jeśli za mianowany zostanie jeneralnym guber­
natorem wschodniej Rumelji i jeśli Turcja 
eze się zajęcia wąwozów bałkańskich.
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B  "Według wiadomości, jakie Pol. Corr. otrzy­
mała ze Stambułu, miał wielki wezyr K i  a m i l  
p a s z a  oświadczyć reprezentantom  mocarstw, ie  
w. Porta zgadza się na zaprzestanie uzbrojeń, 
jeżeli państw" bałkańikie i Grei-ja zgodzą się 
również na rozbrojenie. Podobnie wyraził się 
minister spr. zewn. S a i d  passa, zaznaczając 
jednak  stanowczo, że Turcja  zaprzectanie uubro- 
je ń  tylko z własnego popędu, gdyż nie można

J"ej stawiać na  równi z małomi państewkami, 
tóre czynią to na polecenie.

W  ogólności ustaia się w. decydujący oh sfe­
rach tureckich przekonanie, że wszelkie noty 
zbiorowe mocarstw nic nie pom agają ; specjalnie 
zaś co do kwestji greckiej wszyscy są zdania, że 
rozwiązać ją  może tylko stanowcza i energiczna 
akcja zbrojna Turcji pod auspicjami mocarstw.

Don Carlos przepędzi całą zimę w Wenecji; 
małżonka jego udała się dc Yiareggio, syn zaś 
Don Yaime umieszczony został w wychowawczym 
instytucie Jezuitów w Anglji.

Austrjacka eskadra, przebywająca na wodach 
greckich, otrzymała rozkaz pozostać tam, aż do 
dalszej dyspozycji. W Grecj; ma panować t a t ; 
bezład, że według rapoitów konsulów, właśnie 
dlatego na ltży  się liczyć z szaloną ew entualno­
ścią zaczepienia Turcji. Zapew niają , że Rosja z 
największą ftanowi zością występuje przeciw wszel­
kiej wojnie na Wschodzie, a czyni to dlatego, 
ponieważ wojna mogłaby pokrzyżować powzięte 
już przez nią plany względem załatwienia kwe­
stji bułgarskiej.

Donoszą z Londynu : Ponieważ Whigowie i 
ich skrzydło radykalne sprzeciwiają się projektom 
w sprawie I Ł u m e - ru la ,  postanowił gabinet, aby 
mowa tronowa zaznaczyła silnie kwestję irlandzką 
i potępiła narodową ligę irlandzką. Od kilku 
dni krążą w Londynie pogłoski o zamierzonym 
zamachu dynamitowym. -  Poczyniono więc w sze l­
kie środki ostrożności.

Londyński korespondent Pol. Corr. zapew­
nia, że lord S a l  i s  b u r y  pozostanie najdalej 
do świąt wielkanocnych na  czele gabinetu. P rz e d ­
łożenie dotyczące reformy administracji I r landji  
nie zadowoli ani liberałów ani Parnelitów, a ma 
być umieszczone na porządku dziennym  dopiero 
po reformie administracyjnej dla Anglji i Szkocji. 
W >bec tego jednak, że w obu tych sprawach 
Parnelici zapewne nie wezmą udziału w głoso- 
waiiu  i że skutkiem tego większość będzie po 
stronie liberałów, ni e je s t  wykluczoną ew entual­
ność, że G l a d s t o n e  jeszcze pierwej zostanie 
powołany do utworzenia gabinetu.

Sejm galicyjski.
(3. sesja V I. perjodu .)

(Posiedzenio dwudzieste piąte).
(Dokończenie).

Lwów 19. stycznia.
W ydział krajowy przedłożył jedenaście pro­

jektów regulacyjnych, a mianowicie:
1. Projekt osuszenia bagien niskich.
2. Pro jek t osuszenia bagien rudnickich.
Obydwa te projekta przyjęto nez dyakusji w

drugiem i trzeciem czytaniu.
3. P ro j ik t  regulacji rzeki Łęgu.
P. J .  T a r n o w s k i  postawił poprawkę, 

zdążającą do przedłużenia czasu wykonania robót
0 jeden  rok, co też uchwalono.

4. Projekt regulacji rzeki Trześniowki.
P .  J .  T a r n o w o k i  wnosi przejście do po­

rządku dziennego.
P .  O n y s z k i e w i c z  sprzeciwia się temu. 

Takie  postępowanie byłoby bowiem n ie sp ra ­
wiedliwe.

P. J .  T a r n o w s k i  wyjaśnia, że regulacja 
górnej Trzcśniowki nie je s t  n iezbędną.

Sprawozdawca obstaje przy swoim wniosku.
Uchwalono przejście do porządku dziennego.
5. Projekt regulacji potoku Kisieliny.
6. Projekt regulacji potoku Starego Brnia.
Obydwa projekta przyjęto.
7. P ro jek t regulacji potoku Babulówki.
P . J .  T a r n o w s k i  stawia wniosek przej­

ścia do porządku dziennego.
Wniosek ten popiera tym razem i poseł 

O n y s z k i e w i c z .  Uchwalono przejść do po­
rządku.

8. P-rojelflt regulacji rzeki Wisłoka.
P J .  T a r n o w s k i  proponuje uznać tę regu -  

lację Zlt przedsiębiorstwo subwencjonowane i 
wnosi na obniżenie kosztów na 120.000 złr.

P  K o z ł o w s k i  przemawia za wnioskiem 
Wydziału krajuWego, niemniej poseł O n y  s z k ie -  
w i c z.

P- R. S a n g u s z k o ,  popiera zapatrywanie
1 wuios i p. j .  Tarnowskiego.

F S k a ł k o w s k i ,  wychodząc ze stanowiska 
trudności p r .w nych ,  jakie stoją na przeszkodzie 
rózwojowi spółek subwencjonowanych, oświadcza 
się za wnioskiem W ydz. kraj.

Po przemówieniu sprawozdawcy, uchwalono 
subwencjonowanie spółki.

Przy głosowaniu pad przewodnictwem ks. 
■tatro i lity wywiązała się żywa polemika m iędzy  
kilkoma posłami.

Treść zaś tego była, że u  kt w Izbie nie 
wiedział zaczem kto głosował lub nie.

9. 1’rojekt regulacji rzeki Gniłej L ip j .
P .  £ .  W o l a ń s k i  przemawia przeciw tej 

regulacji, i wnosi odesłanie do Wydziału k ra ­
jow ego

I \ J .  T a i  n o w 8 k i sprzeciwia się stanowczo 
takiemu zarządzeniu, toż samo p. O n y s z k i e ­
w i c z .

Sprawozdawca obstaje przj wniosku W y­
działu krajowego, poczem uchwalono ust iw<_ we­
dług brzmienia proponowanego przez Wydział 
krajowy

10. P ro je k t regulacji rzeki Pełtwi.
P . J .  T a r n o w s k i  wnosi przejście do po­

rządku d J e n n rg o  nad tą regulacją.
P. M e r u n o w i c z  żąda, aby polecono W y ­

działowi krajowemu stopniowe skrzętne przepro­
wadzenie studjów, w razie uchwalenia wniusku 
p. Tarnowskiego.

Przyjęto  wniosek p. Merunowicza.
l ik  Projekt regulacji rzeki Bugu.
P. T a r n o w s k i  stawia wniosek przejścia 

do porządku nad tą regulacją.
P .  St. B a  J e n . i ,  wychodząc ze stanowiska, 

że według sprawozdania Wydziału krajowego, nie 
wykonano dotąd wszystkich planów, że zatem 
rzecz wymaga dodatkowych badan, popiera wnio­
sek poprzedniego mówcy.

uchwalono wniosek p. Tarnowskiego.
Z porządku dziennego następuje drugie czy­

tanie przedłożenia Wydziału krajowego o zam­
knięciu rachunku fundacji śp. Stanisława hr. 
Skarbka za rok 1883. (Spraw. p. Skiłkowski). 
Zamknięcie rachunków przyjęto do wiadomości.

Następuje drugie czytanie przedłożenia rzą­
dowego o preliminarzach funduszów indemniza-

cyjnych na rok 1886. (3pr.  p. Chrzanowski) 
Uchwalono zgodnie z wnioskami komisji.

Na tem przerwano obrady o godz. 3. min. 15. 
Dalszy ciąg wieczorem o godz. 7.

( Posiedzenie wieczorne.)
Marszałek otwiera posiedzenie o godzinie 7. 

mm. 35.
Przed przystąpieniem do porządku zabiera 

g łos p. n a m i e s t n i k ,  by odpowiedzieć na in ­
terpelację ks. S a r y  w sprawie ksiąg g run to ­
wych. Z porządku dziennego następuje drugie 
czytanie wniosku posła Romanowicza w przed­
miocie dostawy żywności dla ck. armji w kraju 
kon8y3tującej jakoteż innych potrzeb ck. armji, 
wchodzących w zakres rękodzielnictwa krajo­
wego.

P. n a m i e s t n i k  przypomina, że sprawa 
ta była juz dwa razy traktowaną w Ministerstwie 
wojny. Minister ze względu na pogotowie i 
bitność armji nie może uwzględnić drobnego 
przemysłu w tej mierze, jak  tego żąda wniosko­
dawca i komisja gospodarstwa krajowego.

P .  R o m a n o w i c z  zaznacza, że Mini­
sterstwo wojny' mimo przykrych doświadczeń 
zrobionych na polu bitwy trwa jeszcze w do­
tychczasowym trybie zabezpieczenia dostaw dla 
armji. Mówca spodziewa się, że Rząd ustąpi z 
tego stanowiska po napieraniu nietylko naszego 
kraju ale i innych prowincyi. By przyspieszyć 
ten krok zbawienny Rządu postawił mówca swój 
wniosek. Do rezolucji komisyjnej stawia mówca 
poprawkę rozszerzając ją  w ogolę na artykuły 
potrzebne dla wojska. (Braw o).

P  O n r z a n o w s k i  przypomina powziętą 
przez Delegację uchwałę przychylną dla wniosku 
p. Romanowicza. Mówca popiera poprawkę p. 
Romanowicza.

Sprawozdawca p. W i e r z b i c k i  przyjmuje 
poprawkę p. Somanowicza, poczem przyjęto rezo­
lucję wraz z poprawką.

Następuje drugie czytanie sprawozdania Wy­
działu krajowego w przedmiocie pttycji gminj 
miasta ('odgórna* o udzieleniu jej pożyczki w 
kwocie 30.000 zł. w. a. w obligacjach komunal­
nych Banku krajowego. (Sprawozdawca większo­
ści komisji poseł Zuker. Sprawozdawca mniej­
szości komisji poseł Łnbieński).

P .  S c i - p i o  przemawia jako członek Rady 
nadzorczej Banku kraj. za sprawozdaniem wię­
kszości i wyjaśni- stanowiska, jakie w tej sp ra ­
wie zajęła Dyrekcja Banku i Rada nadzorcza.

Ks. A. S a p i e h a  oświadcza, iż pomimo, że 
jest prezesem komisji i podpisanym na wniosku 
większości,l przemawiać będzie za wnioskiem 
mniejszości. W wypadku tym chodzi tylko o 
kweptję formalną, bo in  meriło  mniejszość nie 
odmawia wcale pożyczki.

Na wniosek p St. B a d e  n i e  g o  zamknięto 
dyskusję i wybrano p A b r a h a m o w i  c z a  jene- 
ralnym mówcą za wnioskiem większości, a p. 
W e i g l a  za wnioskiem mniejszości.

P. A b r a n a m o w i c z  tłumaczy znaczenie 
pożyczek komunalnych i sposób, w jaki je  gm iny  
mogą zaciągnąć. Mówca polemizuje z wywodami 
przeciwników.

P. W e i g e l  jako jenera lny  mówca za spra­
wozdaniem mniejszości oświadcza, że sam  §. 36. 
s tatutu bankowi go nie powinienbyć wyrywany z 
całego związku i interpretowany ua korzyść z a ­
patrywań a większości. Mówca broni więc na 
podstawie brzmienia statutu zapatryw ania  mniej­
szości.

P . Ł u b i e ń s k i  jako sprawozdawca .u niej- 
szości polemizuje z wywodami posła hr. S c  i p i  o 
i posła A b r a h a m o w i c z a  i wykasuje, że za­
chodzi różnica w zapatrywaniach między wię­
kszością a mniejszością komi.-ji co do znaczenia 
pożyczek komunalnych. Mniejszość komisji sądzi, 
że pożyczka komunalna nie opiera się wyłącznie 
na dodatkach gm innych do podatków. W dal­
szym ciągu swego przemówienia rozbiera mówca 
genezę kwe (jonowanego paragrafu, chcąc dowo­
dzić, że zapatrywanie mniejszości słuszniejsze 
jest, aniżeli zdanie większości. Ze względów 
zresztą oportunistycznych zaleci się również 
wniosek mniejszości i dla tego poleca go mówca 
Izbie.

S p r a w  o z. większości p. Z u k e r  rozbiera 
znaczpnia pojęcia „pożyczka komunalna* według 
statutu Bauku krajowego. Komisja sądzi, że 
pożyczka komunalna je s t  pożyczką w obligacjach 
komunalnych. Za znaczeniem tem przemawiają 
także statuty innych zakładów kredytowych. Mó­
wca poddaje szczegółowemu rozbiorowi sprawozda­
nie mniejszości i wywody p. sprawozdawcy i 
poleca sp iaw jzdanie  większości.

P. Ż y w i c k i  prostuje niektóre wyrażenia 
p. Łubieńskiego. W głosowaniu oświadczyła się 
Izba za wnioskiem mniejszości 49 głocami prze­
ciw 44.

P. P ł a z i ń s k i  wnosi, by komisja bankowa 
przyszła jutro z ustnem sprawozdaniem w tej 
sprawie.

Następuje drugie czytanie sprawozdania Wy­
działu krajowego w przedmiocie wykonywania 
statutu orgunizacyjnegu kolei państwowych ta -  
dzież ZBstosowywania ta ry f  na tychże kolejach. 
(Sprawoz. p. J a n  Stadnicki).

P. n a m i e s t n i k  powołuje się na  swe d a ­
wne oświadczenie w sprawie języka. Uo do ta­
ryf odczytuje p. namiestnik oświadczenie, według 
którego jeneralna Dyrekcja wiele poczyniła u ła­
twień dla przewozu nafty.

P. R o m a n o w i c z  przypomina powzięta 
przez Sejm uchwałę wówczas, gdy watował 
lJOO/lOO złr. na  budowę kolei transwersalni j 
domagając »ię, by siedziba zarządu kolei Trans­
wersalnej była w kraju, i byjjej językiem urzędowym 
był polski. Mówca poddaje rozbiorowi oświadcze­
nie namiestnika w sprawie języka urzędowego i 
uderza na rozporządzenie, według którego ustne 
porozumienie między urzędnikami odbywa się po 
niemiecku, w dalszym ciągu uskarża się .nowca 
w ogóle na centralizację kolejową i s tawia dwie 
poprawki do rezolucyj komisyjnych wyraża­
jąc w sposób dobitniejszy życzenie kraju.

* P. n  a  m i e s  t a i  k p rz e c z y  ja k o b y  n ie p r z y ja ź n e
tendencje kierowały postanowieniem Rządu. S łu­
żba winna w ła d a ć  obu językami. Do uwag o or­
ganizacji w ogóle nie był przygotowany.

P. S t r u s z k i e w i c z  nie widzi sposobu, 
by się w kraju znalazł m aterja ł dla n ższej s łu ­
żby, któryby znał język niemiecki. W  naszych 
szkołach ludowych nie uczą bowiem języka nie­
mieckiego.

Sprawozdawca p. S t a d n i c k i  zaznacza, że 
•ntencją komisji było uniknąć ostrza polityczne­
go. Kumisji zależało na  tem, by jej u c h w a ł7 
miały znaczenie praktyczne a nie polityczne, dla 
tego sprzeciwia się poprawkom p. Romanowicza. 
Przyjęto wnioski komisji z pierwszą poprawką 
p. Romanowicza.

Następuje sprawozdanie komisji górniczej o

petycji krajowego Towarzystwa dla opieki i roz ­
woju górnictwa i przemysłu nafowego w Galicji 
w przedmiocie importu falsyfikatów naftowych i 
wykonywania poboru i kontroli podatku spożyw­
czego (Spr. p. Skrzyński).

Kom.sarz rządowy radca skarbowy G e i s t -  
l e n e r  odczytuje oświadczenia rządowe, w któ- 
rem przyrzeka, że Rząd gotów wziąć pod roz­
wagę wniosiri przedstawione przez komisję. Zmiany 
jednak, jak ich  się domaga, zawisły od obu R zą­
dów. W dalszym ciągu broni urządu ciowego przed 
czynionerai mu zaizut&mi. Przemawiali jeszcze p. 
G o  r a j s k i  i sprawozdawca p. S k r z y ń s k i ,  
poczem przyjęto wniosek komisji.

Następuje sprawozdanie komisji kolejowej o 
petycji Wydziału powiatowego w Horodence w 
bprawie budowy kolei Horodenka-Śniatyn-Zale- 
szczyki. (Sprawozdawca poseł Struszkiewicz.)

P. n a jm  i e  s t  n i k  oznajmia, że subwencjo­
nowanie tej kolei przez państwo jes t  m  teraz 
niemożliwe.

Przemawiali nadto p. C h a m i e c  i sprawoz. 
p. S t r u s z k i e w i c z .

Wnioski komisji przyjęto
Koniec posiedzenia o godz 11. m. 80.

Lwów 21. stycznia.
(Posiedzenie dwudzieste szóste).

M a r s z a ł e k  otwiera posiedzenie o godzi­
nie 11. m. 30.

Sekretarz p. hr. St. B a d e n i  odczytuje na- 
tępujący spis petycyj :

Marja Lach , wdowa po nauczycielu, p. p. 
L»nińskiego, o zapomogę na kształcenie córki.— 
Mieszkańcy gminy Smorze powiatu Stryjskiego, 
p. p. Fruchtm ana, o uwolnienie ich od danin gr. 
kat. proboszczowi. — Gm ina Wolica wraz z 
obszarem dworskim i kilka okolicznych gmin, 
p. p Żarskiego, ze skargą  na gminę Mosty wiel­
kie, o nienaprawienie mostu na  rzece Rata. — 
Gmina Szczepaniowa powiatu Krośnieńskiego, 
p. p. Romanowicza, o regulację rzeki Jasiółki.

Z porządku dziennego następuje dalszy ciąg 
rozprawy nad sprawozdaniem W ydziału kra jo ­
wego o popieran.u przedsiębiorstw melioracyj­
nych. (Spr. p. Rybicki).

Skutkiem uchwał wczorajszych okazuje się, 
że na  osuszenie bagien Niskich potrzeba 4.047 
złr., na osuszenie bagien Rudnickich 7.013 złr., 
ni. regulację rzeki Łęgu 1 4 .0 0 0  złr., Kisieliny
11.666 złr., Bruia 8.500 złr., Wisłoira 7 740 złr., 
Gniłej Lipy 13.500 złr., Nowego Brnia 18.235 
złr. Razem 84.698 złr. Z roku zeszłego pozo­
stało 33.500 złr. Na rok 1886 potrzeba jeszcze 
zatem nowego kredytu 51.198 złr. Nadto uchwa­
lono 5.450 złr. na regulację rzek niespławnych 
w myśl powziętych już nebwał.

Następuje sprawozdanie) komisji bankowej z 
petycji gminy miasta Podgórza o udzielenie p o ­
życzki w kwocie 80.000 zł. w obligacjach komu­
nalnych. (Sprawozd. p. Łubieński) Załatwiono 
przychylnie.

Następuje sprawozdanie komisji administra 
cyjnej o petycji Wydziału powiatowego Bucza­
ckiego i wielu innych, względem zastosowania 
ces. rozporządzenia z 20. kwietnia 1854 dla u- 
trzym ania  urzędowej powagi władz autonomi­
cznych. (Spr. p. Ma*). Załatwiono w myśl wnio­
sków komisji.

Następuje sprawozd inie kom ;sji petycyjnej o 
podaniu „Gremium chrześcjańskich kupców i 
przemysłowców wo Lwowie" w przedmiocie u- 
tw oizen ii  Wydzi iłu handlowego przy ck. szkole 
Politechnicznej we Lwowie. (Spr. p. Mepumwicz). 
Załatwiono przychylnie.

Z kolei następuje sprawozdanie komisji pe­
tycyjnej o petycji kilku właścicieli dóbr, tudzież 
gmin wiejskich Marcinkowice, Klęczany, Cho- 
mranice pow iatj  Nowosądeckiego o przyspiesze­
nie wypł-at należ.ytości za grun ta  pod budowę 
Ifodei Transwersalnej zajęte. (Sprawozdawca p. 
Zborowski.

P. n a m i e s t n i k  odczytuje oświadezrnie, 
według którego rzecz nie przedstawia się tak 
groźnie, jak  to w pety.ji  i sprawozdaniu komi- 
syjnein wyrażo&o. Właściciele gruntów nie 
chcieli się zdać na Sądy polubowne, skutkiem 
czego musiano wywłaszczać sądownie właścicieli 
z gruntów pod budowę potrzebnych.

Petycję odstąpiono Rządowi do możliwego 
uwzględnienia.

Następuje sprawozdanie komisji petycyjnej 
o petycjach obciążających budżet a mianowicie:

a) o petycji pogorzelców wsi Żukowa o za­
pomogę. (Spr. p. Pławicki). Udzielono 120 złr. 
dla 6 pogorzelców.

b) o petycji pogorzelców wai Żołtaniec o 
zapomogę. (Spr. p. Antoniewicz). Udzielono 260 
złr. dla 13 pogorzelców.

Następuje sprawozdanie komisji budżetowej 
o zamknięciu rachunków za rok 1884 funduszu 
krajowego, oraz fuduszów uposażonych ze Skarbu 
krajowego lub budżetem objętych. (Sprawoz dawca 
p. Goldman).

Sprawozdawca daje niektóre objaśnienia do 
sprawozdania komisyjnego.

P. A n t o n i e w i c z  poddaje sprawozdanie 
komisji szczegółowej krytyce i usiłuje wykazać, 
że nie ma naw et mowy o oszczędnościach, o j a ­
kich wspomina komisja w swem sprawozdaniu. 
Muwca krytykuje pojedyncza rubryki i pozycje 
z zamknięcia rachunkowego, dowodząc, że adm i­
nistracja była często wadliwą. Mowea życzy s o ­
bie, by Wydział krajowy na przyszłość i w tych 
r u b r y k a c h  m ożliw e  zaprowadził oszczędności.

P. ks. S i w a  prostuje jako członek komisji 
lustracyjnej ustęp mowy p. Antoniewicza, odno­
szący się do szkoły muzycznej w Krakowie.

P. P i e t r u s k i  dodaje kilka słów do tego 
sprawozdania.

Spraw. p. G o l d m a n  zaznacza, że komisja 
używała w swem sprawozdaniu słowa „oszczęd­
ność" tylko wtedy, jeżeli wydano mniej od pre­
liminarza bez uszczerbku dla samej sprawy. 
Przyjęto obie uchwały komisji, które opiewają:

Uchwała A. Sejm udziela W ydziałowi kra ­
jowemu absolutorjum z rachunków za rok 1884 
funduszu krajowego i funduszów uposażonych ze 
Skarbu krajowego, lub budżet m objętych.

U c h w a ła  B. Absolutorium udzielone Wydzia­
łowi krajowemu z rachunków funduszu krajowe­
go i funduszów ze Skarbu krajowego uposażo­
nych za rok 1884, obejmuje t ik że nbsolutorjura 
dla Rady szkolnej krajowej z rachunków działu 
wydatków funduszu szkolnego krajowego za rok 
1884, z tem jednak zastrzeżeniem, że pod to 
absolutorium nie podpadają kwoty: 15.510 zł. 
wydanych tytułem wynagrodzenia za przepro­
wadzenie likwidacji funduszów szkolnych okrę­
gowych za czas od 1874— 1883, i 6090 zł. wy­
danych tytułem wynagrodzenia za prowadzenie 
rachunków tych funduszów szkolnych w r. 1884. 
Godz. % 1. P t  siedzenia trwa dalej.

Telearanir własue „uziennî a PoIsUbp"
Butia-Peszt 21. stycznia. Skrajna lewica 

odbyła wczoraj bardzo burzliwe posiedzenie, na 
którem zastanawiano się nad polityką zagraniczną 
Austro-W ęgier. U g r o n  żądał wystąpienia Au- 
strji ze związku trój cesarskiego, samoistnej poli­
tyki i unji bałkańskiej. Inni mówcy sprzeciwiali 
się tyra zapatrywaniom. Nia powzięto żadnej 
uchwały, a na  razie postanowiono tylko prosić 
K o s z u i a  o raaę.

Cetynia 21. stycznia. Książę udaje się do 
Rzymu, Wiednia, Berlina i Petersburga.

Rzym 21. stycznia. W Watykanie panuje 
przygnębione usposobienie z powodu, że ency­
klika papieża do biskupów pruskich została p rzed ­
wcześnie ogłoszoną. Rokowania z Rządem b e r ­
lińskim nie zostały przerwane. L 's t  Bis.narka 
sprawił fu rozczarowanie.

Berlin 2 1 . stycznia. AIjans tureciro-bułgar­
ski s ta ł się faktem dokonanym.

T e l e g r a m y  b i u r a  k o r e s p .

Kijów 21. stycznia. P  o w i e ś c i o p i  3 a,r z 
p o l s k i  M i c h a ł  C z a j k o w s k i  z a s t r z e l i ł  
s i ę  w p o n i  i d z i a ł e k  w s w o i m  m a j ą t k u  
w g u b e r n j i  c z e r n i c h o w s k i e j .

Wiedeń 20. stycznia. Pol. Corr. odbiera n a ­
stępującą autentyczną wiadomość z Belgradu: 
Doniesienia o powstrzymaniu ruchu osob twego 
na kolejach seiUlrich i o zawezwaniu pod broń 
drugiego powołania na d. 24. stycznia, co miało 
być następstwem noty Garaszanina, nie zgadza­
jącej się na rozpuszczenie armji, nie mają n a j ­
mniejszej podstawy. Przy udzielaniu żołnierzom 
urlopu, kazano im stawić się w d 24. stycznia. 
Nota Garaszanina nie ma z tem żadnego związku.

Praga 21. stycznia. Sejm czeski został 
wczoraj zamknięty. Wyczerpano wszystkie przed­
mioty obrad, a pomiędzy innemi petycję, celem 
uregulowania prawnych stosunków żydów, którą 
odstąpiono Rządowi.

Arcybiskup S c n o n b o r n  wypowiedział n o  
miestnikowi gorące podziękowanie za prawdziwe 
poświęcenie w urzędowaniu, wyrażając nadzieję, 
że 1 w przyszłości będzie z niestrudzoną czujno­
ścią poświęcać się dla dobra kraju W końcu 
dziękuje naczelnikowi kraju za gorące intereso 
wanie się tokiem rozpraw sejmowych. (Huczne  
oklaski).

N a m i e s t n i k podziękował Reprezentacji 
krajowej za jej działalność, przyrzekając popierać 
j ą  każdego czasu, poczem arcybiskup S c h l i n -  
b o r n  dziękował imieniem Sejmu marszałkoTi 
krajowemu za jego wytrwałość, rzadką znajomość 
spraw krajowych i szlachetną bezinteresowność.

M a r s z a ł e k  krajowy wyraził zd swej stro­
ny Sejmowi wdzięczność za poparcie, którego 
doznał od wszystkich stronnictw  Izby, przyczem 
zaznaczył, że pozostało jeszcze szerokie pole do 
działania, na którem mimo różnic narodowych i 
politycznych, reprezentanci królestwa czeskiego 
muszą jeszcze pracować. ( I łu w n e  oklaski). 
W końcu wezwał Reprezentację krajową do 
wzniesienia okrzyku na cześć cesarza i króla 
czeskiego, przy którym cała ludność stoi z n ie­
złomną wiernością. Izba wznosi t rzykro tny  
okrzyk „Hoch" i “S lava“, poczem m arszałek 
ogłasza sesję za zamkniętą.

Minister oświaty i wyznań G a u t s c h  przy­
był tu wczoraj wieczorem. Na dworcu kolejo­
wym powitali g o :  N a m i e s t n i k ,  d y r e k t o r  
policji i profesor R a n d a .

Berlin 20 stycznia. Podług N ationa l Z ly . 
bi-kup I w  p p z Fuldy został zamianowany człon­
kiem Izby ponów.

Wiadomości giełdowe.
L w c w  dnia 20. stycznia (K-Izby handlowSjf. I. akoje 

za sztukę: Kolei gal. K arola Ludwika a 200 zf. 218'— do 
221-50, Kolei Lwow.-Czern.-Jassy z24-50 j o  228 — , Banku 
hipot. galic. 274-— do 278'—, Basku kred. gal. 220-— do 
225'—. II. Listy zastawne na 100 złr wal. ,ustr. Towarz. 
kredyt, gal. ziem. 5°/0 00 90 do 100 90, Towarz. kredyt, 
gal. ziem. 40/„ 91-25 do 02 25, Tow. kred. gal. ziem. 5, f0 
99 90 do 100-90, Tow. kred. gal ziem. 4°/c 87-60 do 88 60, 
Banku krajowego 4*/a*/0 v. a. 91 >5 do 92-75. Banku 
kip. gal. 6°L 102 2-J do 103-20, Banku kip. gal. 5°/0 96-75 
1 1  97-75, Banku hipot. gal. z 5°/0 prem. 98 75 do 99 75, 
II I . L isty  dlużue za 100 złr. Galie. zakł. kred. wlosc. 
(dawniej 6°/oi 3°/. w. a. w likwid. — •— do 55 —, Gal. zakł. 
kred. włość, (dawniej 5%) 2 '/ieA> w- a - w likwid. —■— do 
51-—, Ogółu. roln. kredyt, zakł. oia Gal. I Buk. 6°/0 los
w 1. 1 5  do —■— , IV. O bligi za 100 /łr .  indemniza-
ayjne galie. 5% 103 50 do 104-50, Komunalne gal. Z akład 
kredytowy włość, (dawniej 6°/0) 3°/„ w. a. w likwid. 
97 — do 98-—, 3°/n O Migi komuu banku krajowego 
1. emisji 97-— do 98 —, Pożyczki krajów, z roku 1873 
6%  102 75 do 104—, Pożyczki krajowej z roku 1883 
90-75 do 91-75, Losy miasta Krakowa ,.7 — do 19 '—, 
Losy miasta Stanisławowa 25-50 do 27-50. V. Monety 
Dukat holeuderski 5'82 do 5'92, Dukat cesarski 5 85 do 
5 95, Napoleondor 9'95 do 10'05. Pół-imperjM  rosyjski 10 30 
do 10’40, ltubel rosyjski srebniy 1-54 d ) 1-64, Eubel ro ­
syjski p tpiorowy l -23‘/» do T 25‘/s> 100 marek niemiec­
kich 61 25 do 62 25, Srebro za lóO złr. —‘— do —•—,
Kupony w srebrze za 100 złr. —■— d o  , Pierwsza
zey fer wszystkich pozycyj znaczy: „płacą,® druga „żądają®.

W iedeń  duia 21. stycznia godz. 10 min. 35. Akcje 
ifsdytow e 296-90, Auglo-Austr. 110-— , hkcje bai tu  Union 
77 75, Kolej Karola LudwiLa 22o l 0, ^PołuIm J 5 - 7f 
B eata
102-73,

,"  Napoleondor 9 99, Bubel papierowy 1-24*/*. 
Uposobit n ie : ciche.

W ie d e ń  dnia 20. stycznia godz. 1 min. 51. Akcje alp 
tow. górn. 32 25, Węg. akcje kredyt 303 75. Ak ie a u e l J  
austr._ 104-80, Akcje bauku_ Uaion 77'GO, Akcje Hąćbla 
Ludwika 219"—, Akcje kolei północnej 230-—, Akej kolei 
południowej 132"75, Akcie nolei Alfoldzkiej 185-50, Akcje 
Staatsbahn 266-20, Akcje kolei Lwowsko-Czeruiowieokiej 
225 50, Akcje kolei wągier, pół-iocno-wschodniej 173'—, 
Wiedeńskie losy 124 Cl, Akcje kolei Rudolfa —■—, Akcje 
kolei A lbrechta — ■—, Węgierskie obligacje państwa 
w złocie 80 25, Galicyjski^ oblig. iudemi 104-25, Losy 
regulacji Cisy 123-30, Losy Landerbauku 106 50, W ęgierska 
renta 100 70, Ake.ie banku wiązkowego 107-—, Akcj banku 
obrotowego — —, Akcje kolei węgiersko-galicyjskiej —■■—, 
Akcje kolei państwowej — , Ilubei papierowy I 24’/„  
Węgierbkie lusy 117 25, Marek n iem ieck i------- . Usposo­
bienie : stałe.

W ied e ń  dnia 20. stycznia g dz. 5. min. 57. Jednolity 
dług państwa w banknotach 84 10, w srebrze 84 35, Kenta 
w złocie U l  50, 5"/„ austr. rent. marcowa 101 25, Akcje 
banku wiedeńskiego 374'—, kredytowego 296-60, Londyn 
12615, Srebro —■—, Napoleondor 9 98, Dakat ces. 
men. 5*91, 100 marek niemieckich 61 50.

B e r lin  dn.a 30. stycznia godz. 5. min, 35. Rosyjski 
banknoty 200 50, Akoje kredytowe 493-—, Lombardy 
216'—, Galicyjskie 88 25, K ok i rumuńskiej 6130, Austrja- 
ckie banknoty 161-50. Po zamknięciu g ie łd y : kredyt wj 
— ■—, Lombardy —■—.

P a ry ż  Renta 3°/0 81-20.
T e le g r a m y  zb o żo w e  dnia 20. stycznia — W i e ­

d e ń :  Pszenica —.—. do —"—, złr., żyto — •— do —■—
złr., ję c z m ie ń  Jo —:— złr., kukurudza — — do
—• — złr., o w ie s  na —•—, okowita pr. 1 U.000 liter
procent 25 — do 25'25 złr. B 11 J a p e s z t :  Pszenica 100
kilogramów (na wiosnę) 7"82 do 7-83 złr.j rzepak 
(na grudzień) — — złr. B e r l i n :  Pszenica żółta 
(kwiecień-maj) 149-— in., żyto —■'—  m., sphytns

loco .3830 li., olej rzepakowy — m. r a r y ż :  mąki 
159 klgr. 48 25 fr., olej rzepakowy — , spirytus — •— f j .

N o / ia .  W i e d e ń :  dnia 21. styczni i : 14-50 do 1 i-75. 
B r e m a :  7T0 de —"—. H a m b u r g :  720 na styczeń
7 20 na sierpień-grudzień 7 49. A n t w e r p j a :  na styczeń 
18-75 N o w y - Y o r k :  7 75. F i l  a u n f  J  a : 7-50.

P rz y je c h a l i  do m i u t a  L w ow a
dnia 21. stycznia 1886 r.

H O TEL FRANUUSKI W. W olański, z Duplisk. 
E . Frantz, z Tarnopola. S. He<dlber, z W iednia. I. 
Krempa, z Jarosław ia. W. Sielecki, z Rosji. L. Krzyczow- 
ski, z Jarosław ia.

ł_ h o t e l  ż o r ż a . h . hr. Konarszi, z Chrewty. P. 
Szymberski, zt Skolego O. Schnell, z FiAejówkf. E. Na- 
gel, z Berlina. J . Jaroszyńska, z Bludnik.

H O TEL LANGA. P. Brzezina, a rtozdołu. K. Frok- 
lich, z Jaszczurowa. O. Jungtow, z W iednia.

-H O T E L  W ARSZAW SKI. L. hr. Starzyński, z Pod- 
kamienia. Z. Traczewski, z Eosji. J .  Syrokowski, 7 Rosji. 
J . Nazarewiez, z P ieniak Dr. J. B inder, z Tarnopola. J  
Smutny, z Przemyślan.

HOTEL EUROP.EJSKI. M. M aryanski, z Truskawca. 
E . Tanzer, z W iednia. J . Stahr], z A ustrji. J. Bruk, z 
Wiednia

H OTEL A NGIELSKI. J . Idziński, z Breska. A  R u ­
sin, z Peczeniżyna. Ks. A. Szeparowicz, z Oleszy.

HOTEL LAZARTIS. I. Dybowski , z Trembowli. 
S. Perlberg, z Tarnopola. M. Keller, z Lukawicy. F  
Ilcrzig, ze Zbaraża.

P O C IĄ G I KOLEJOW TE.O
W edług tegaru lwowskiego. 

O D C H O D Z Ą  Z E  L W D W A .
Do Krakowa: o godzinie 10 min. 46 wieczorem (pociąg 

pospieszny), o godz. 4 minut 5 rano (pociąg osobowy), 
e godz. 4 min. 50 po południu (pociąg mieszany), o godzi 
8 rano (pociąg mieszany lokalny).

Do Czernlowiec: o godz. 6 m .j. 20 rano (pociąg posp.,)
0 godz. 12 irin. 20 po południu i o god 11  Ł .nu t (! 
w nocy (poc-iąg mięszanyj.

C. k. Generalna Dyrekcja austr kolei państwowych.

Wyoiąg z rozkłada Jazdy
ważny od dnia 1. października 1SS5 i

według zegaru budapeszteńskiego.

Przyjazd do Lwuwa.
P e c lą g  o s o b o w y :  o goda. 1 miu. t> w nocy z Hu- 

siatyna, Stanisławowa, Chyrowa, Stryja. — O godz. 
8 min. 5 przed południem z Zw»rdonik, Chyrowa, 
Stryja. — O godz. 4 min. 15 po połud. »e 7w ardoni t. 
Chyrowa, Stryja, Stanisławowa, Husiatyna.

Odjazd ze lwów* .
P o c ią g  O so b o w y : o godz. ml*. 10 rano do Stryja. 

O godz. 11 min. 25 do Stryja, Chyrowa, Słanicła- 
wowa, Husiatyna. — O godz. 7 min. 10 wieczór do 
Stryja, Chyrowa, Zwardonie.

Przyjazd do Stanisławowa:
P o d < |g  o s o b o w y : o godz. 8 m in. 35 przed południem 

z Husiatyna. — O godz. 9 min. 2 przed południem 
ze Zwardonia, Stryja. — O godz. 5 min. 37 po połud. 
z Husiatyna. — O godz. 5 min 51 po połudnu ze 
Zwardonia, Lwowa, Stryja.

Odjazd ze Stanisławowa:
P o c ią g  G o O b o w y : o godz. 9 mm 40 przed południem 

do Stryja, Lwowa, Zv ardonia. — O godz. 10 min. — 
przed południom do H usiatyna. — O god*. 6 min. 28 
wieczór do Stryja, Lwowa, Zwardonia. — O godz. 
6 min. 50 wieczór do H usiatyna.

Podziękowanie.
Przewii lebnemu Duchowieństwu łac. z parafji u sw. 

Anny we Lwowie, zaś w szczególności Przewielebnym 
ruskim księżon. kanonikom Malinowskiemu i Pawlikowowi
1 księdzu Rajterowskiemu za odprowadzenie zwłok ś. p. 
mojego meża na miejsce wiecznego spoczynku, Jaśnie 
Wielmożnemu c. a. :adey dworu i naczelnemu dyrektoro­
wi poczt i telegrafów Antoniemu Schiffneiowi, radcy rzą­
dowemu i dyrektorowi kolei K arola Ludwika, W ielmo­
żnemu Panu Słodkowskiemu, c. k. starszem u radcy pocz­
towemu Wielm Panu Nawratilowi. wszystkim przełożo­
nym, kolegom, przyjaciołom, podwładnym i znajomym 
ś. p. mojego męża i wszystkim tym, któ; -y w jakikolwiek 
bądź sposób mnie i mojej rodzinie okazali współczucie w 
naszem nieszczęściu, nie mogąc podziękować osobiście, 
skład ani ua tej drodze w moyau imieniu i w imienin m< 
ich dzieci najszczersze podziękowanie a zapewniając Ic-li 
o naszej dozgonnej wdzięczności, wraz z dziećmi, przese- 
łam serdeczne Bug capiaól

Lwów 16. stycznia lo 86.
A u g u s ta  p ę ta k ,

wdowa po c. k. «tarszym koutrolorze 
pocztowym.

N r .  3 .
Główny powód wyludnienia przypisują po­

wszechnie niezliczonym wypadkum śmierci w s k u ­
tek suchot. Ta, s traszna choroba zaczyna się ka 
tarem. Zatem bez wahania należy dać do zaży­
cia dwie kapsułki Guyot’a przy kaidem  jtdzeeniu . 
Ten środek je s t  o tyle skutecznym o ile nieszko­
dliwym bynajmniej i może być zażywany przez 
osoby najdelikatniejszej kompleksji. Wymagać na 
etykiecie podpisu E. Guyot w trzech kolorach i 
adres fabrykanta 19, m e  Jacob  w Paryżu . Ka­
psułki Guyot'a  są białe, a nazwisko Cuyot’a od- 
oire na każdej kapsułce.

Austrjackie Losy Czerwonego Krzyża
Główna wygrana 

l o ó , M v  L ir  w . a
Węgierskie Losy Czerwonego Krzyża

Główna wygrana 1067 1—O 5
5 0 .0 0 0  i l r .  a . w .

sprzedajem y poniżej k u r s u  d z i e n n e g o

SOKAL i LILIEH
DOM BANKOWY i KANTOR W Y M IA N I.
Polecenia z prowincji wykonujemy bezzwłocznie 

bez doliczenia prowizji, także za zaliczką.

Apteka RUCKERA we Lwowie
poleca .  4

Koniak kuracyjny prawdziwy francuski ora*-mała 
ga w różnych gatunkach po cenie 2 *łr. d o 3 *h . 50  er.

Jako pewną i korzystną

lokację kapitałów
polecam

4 ° |0 i 5 °  0 listy zastawne gal. tow. kred. z emsk ego
i sprzedaję takowe po najumiarhowańezym kurwieAUGUST SCHELLENBERG
DOM BA N K O W Y -i KAN TO R WYMIANY 

we lawowie. 3

Do dzisiejszego numeru dołączą sic 
Dodatek opowieściowy „Dzień. Pol.w p. t.: 

„Z OKIEN WAGONU.“



DZIENNIK POLSia.

N ie musi się koniecznie kupować kawę 
Ceylon po 2"08 ct. za kilo, by aobrą 
i aromatyczną kawę mieć, wprawdzie 

Ceylon jest najazlacneiniejszy gatunek w 
kawach, pomimo tego są też tańsze kawy 

aromatyczne i bardzo dobre.

Handel

we Lwowie
p o l e c  a

franco opłaconej do każdej stacji 
po ztowej w kr-ju :

5 kilo Kawy R io ........................................ 6.4u
5 „ „ S a m o s ................................6 80
5 „ „ Colomba................................7.20
5 „ • „ P o rto rico ............................8.—
5 „ „ Cuba wyśmienitej . . . .  .9.20
5 „ „ Ceylon drobniejszej . . . 9,60
5 „ jj Ceylon s'redniej . . 10 00
5 „ „ Ceylon g rabo  ziarnistej 10^0
5 „ „ Złotej Jawy prawdziwej 0.40
5 „ „ Ceylon perłowej . . . .  10.40
5 „ „ Mokki arabskiej . . . .  9.60

Szanowna Publiczność wybraw­
szy sobie z powyższych gatunków 
kawy jeden gatunek może przy ta- 
ni«j cenie wyśmienitą i aromatyczną 
kawę mieć, nie zważając na różne 
protekcje i obałamucenia krajowe i 
zagraniczne. 1210 1—0

Z im n e  i  g o rą ce
Ś N I A D A N I A

„ŚMIGUSA"
dw utygodnika h u n o ry  stycznego

wyszedł N r .  2 .  z bogato kolorowanemi 
ilustracjam i.

Prasa polska jako t o : „Dziennik 
Polski,“ „K urjer Lwowski," „Nowa 
Reforma,1 -Tygodnik Illustrowany," 
„bluszcz,1 „Kłosy" itd . uznały „Śm igu­
sa" za wyborne pismo humoiyityczne.

Adres R edakcji: L w ó w  H a l ic k a  
l. 4 6.

Prenum erata kwartalna t y l k o  
1 Tir. 2 0  c t .

A N TO N I S C H O N
nauczyciel tańców,

wyueza tak pań, jako też i panów którzy 
nic umieją tańczyć, a chcą się w tym 
karnawale bawić, w dwóch tygodnia* h 
kompletnie. Nauk* i ćwiczenia odbywają 
się co dnia i wieczór* L anciera wyucza 

w sześciu lekcjach. 
ś J l l c a  W a ł o w a  1. 2 0 ,  p a r t e r .

Ekspedytorka pocztowa.

Na karnawał!
i poleca handel

F. W. KMlitfwslnep
i we Lwow ie

poszukuje posady od 1. marca b. r., 
gdzUby mogła odbyć praktykę te le­
graficzną. 1213 1—2

Zgłoszenia pod adresem : E k s ­
pedytorka pocztowa w Z a łu c z u .

Przy używaniu w całej Francji znanej

Bemkardyny
ro wyśmienitego * zupełnie nieszkoco dlitego wyśmieiiitegi

wego środka
przeciw  siwriznie w łosów

D r a  B e r n h a r d a  w  P a r j  > u
włosy nietylko nabywają źyczoną barwę, 
ale nadto konserwują się w zdrowiu do 
późnego wieku. 1215 I — 10

\ U .  BernhaidTTTń nie zlepia włosy
1 nie plam i skórę g łm .y  i bielizno. Cena
2 zł. Skład w apt. Z .S uckera  we Lwowie.

oraz 1029 9 —0
w y b o r n e  za w s z e  ś w ie ie  

Piwo Pllzneńskl" litra  34 et., flaszka 17 et. 
Piwo Lwowskie marcowe litra  20 ct., flaszka 
10 et. Piwo Bawarskie Culmbacn. Porter 

angielski. Wina i t. p. polec*
H A N D E L  D E L I K A T E S Ó W

ST. WOJCIECHOWSKIEGO
Lwów, nlioa C hoiąiczyzna.

Francuskie biżuterje i imitacje 
brylantów, oprawne w szczere 

i Talrai złoto 
poh-ca znany z taniości i rzetelności
6 M A G A Z Y N  2788 3—0

M W  E I N
Lwów, plac Trybunalsk i 1. 1.

Do natyitoiastowep wydzierżawienia
BROWAR

nowym systemem urządzony z piwnicą i 
lodownią murowaną wraz z propinacją 

piwną w uneście Rusku.
Zgłosić się do Zarządu dóbr w Busku 

stacja kolei K rasne. 1197 1—3

Wstrzykiwania i tansntti z ulia
M ATICO

w  s ł a b o ś c i a c h  m ę s k i c h  
l i a j  s k u t e c z n i e j *  t y  ś i n d e K .

Flakon w strij kiwań 40 ent Ka- 
paułek 80 cnt. 1003 4—0

Poleea
apteka pod wLwem“ we Lwowie

obok Brygidek

K. KRZYŻANOWSKIEGO.
Zamówienia i  prowincji usknte- 

eznia się odwrotną pocztą.

PAPIFWWEW
Najznakomitsi lekarze zalecają 

P A P IE R  W L IN S I przeciw katarom, 
kaszlum, nieżytowi oskrzeli, choro­
bom gardlanym, grypie, gośćcowi, 
bolom w krzyżach i t. p. Użycie 
tego papieru bardzo proste, jedynie 
przyłożenie wystarcza i pozostawia 
tylko lekkie świerzbienie.

We Lwowie w aptekach pp. 
Mikolascha, Wewiórskiego i Krzyża­
nowskiego, Beisera, Sklepińskiego.

W  Krakowie w aptekach pp. 
Trauczyńskiego, Redyka i Wiszniew­
skiego. 1072 6—20

F a b r y k a n t  f o r t e p i a n ó w  
i  o r g a n m i s t r z

Maciej Przybylski
p rz y  ui. K o śc iu szk i I. 2 0

ST. MARKIEWICZ
we Lwowie, w Rynku pod I. 42

poleca i rozty ła  pocztą franko 

w doborowych gatunkach
w woreczkach 5 kilowych 

Rio żółta p o s p o l i t a ................. pu złr. 6’40
Santos żółta, czyste zdrowo ziarna „ 
Colomba żółta, duże ziarna . . . .  
Rio zielo-a a la  Syrius . . . .  
Domingo bla-la, dobra w smakn . . 
Porturlko zielona, woale dobra . .
Malabar p e r ł o w a ..............................
Laguayra cielona, dobra i aromat. 
Koba ciemno zielona, mocno arom. 
Coylon plantacyjna, drobniejsza . . 
Ceylon plant., graba szlachetna . . 
Jamajka zielona, szlachet. arom. . 
Jawa biała, arumatyczn* słaba . . 
Jawa złotawa, B •  - •
Moka arabska, silna a -omotyczna . 
Fł^rowji CeylM sziachet. w smaku 
Monado brnnatna, najszlachetn. . . 
SŁ Jago dl Cuba zielona, najazlacb

6-80
7-20
7-20
7-60 
8 -

8-40 
8-80

kamienica. W go T&rnawieckiego w oficynach)

we Lwów ie,
nabywszy w swym zawodzie w szechstron­
nego wydoskonalenia za granicą, podej­
muje się wszelkiej reperacji forte­
pianów, jafcotc-ż i organów. Jako biegły, 
z mechaniką fortepianów obznajoiuiony 
Stroiciel, mimo korzystnej egzystencji 
za granicą, przybył na wezwanie Wgo 
dyrektora tutejszego konserwatorjuni do 
Lwowa, w dowód czego przytacza poniż­
szo uznanie. Podejmuje się zatem stro­
jenia 1 uporządkowania forte­
pianów tak w miejscu jak nwni uż  na 
prowincji.

UZNANIE. Najmocniej polecam wszy­
stkim  fortepianistoin, którym na doskona­
le wystrojonym fortepianie zależy, pana 
Macieja Przybylskiego, który nietylko 
w strojeniu życzeniom najzupełniej odpowie 
lecz i w szelki; możliwe r.perac je  jako 
uczony fabrykant fortepianów najsum ien­
niej wykona. 1180 2—3

K a r o l  M l k u l l ,  w. r.
Zlecenia najdogodniej pod powyższym 

adresem kartką korespondencyjną.

9-20 
10-40 
10 40 
10 - —  

10-40 
9-60 

10-40 
10-80 
10-80

PLASTER THAPSIA
PI- LEPERDRICL-REBOULLEIU

I T t i l t r  SA JICO WYNALAZCAMI

Wypróbowany i upoważniony do 
wprowadzania na torytoryum Ooaar- 
•twa prsea Dapadasnont Medyczny w 
Petersburgu 

Plaster ton Itezy  Kitwry, Kotzlo, 
zapaleniu ćycb tw uk, piuv I opłucną/, 
bóle reumotyezno, cierpienia kregu pa. 
elerze wego, etc., etc. ‘ »

Jest to imakomity środek z powoda 
pomyślnych skutków, jakie sprawia 
i dlatego jest często podrabiany i 
naśladowany.

Dla uniknięcia przypadków przypi­
sywanych zwyt zajnie z cała słusznoś­
cią lekarstwom mającym między sobą 
podobieństwo, wymagać należy na 
każdym p lao tno  aby się znajdo wały 
podpisy

Ć3S

Do nabyaia we Lwowie w aptekach pp. 
Zygm unta Ruckera, J .k ó b a  Beisera, P io ­
tra Mikolascha i Wewiórskiego.

5 kilowe

mmu wina
poleca handel

H E G tL H S K M d K lH I C B  w in
K. F. POPOWICZA

w Tarnopolu
1 beczułka Hegelajskiego stołowego wina po zł. 2-10
1 beczułka Hegelaj. stoł lepsz. po . . . złr. 2.30 i 2.50
1 beczułka Hegelaj. stoł. arom at, po . . z łr 2.7u i 3.—
1 beczułka sam orodnego wytraw nego po . . . .  złr. 4 3 0
1 beczułka Erm eleki B akator, stołowego po . . złr. 2‘— 

C Z E R W O N E  W I N A :
1 beezułk a wina W is z o n ta i ........................................ złr. 2'60
1 beczułka wina "Wiszontai s t a r e g o ....................... złr. 8‘—

Ceny rozum :eją się franco z beczułką okutą żela- 
- L- • ■ tak ,znemi obręczami, a opłaconem portem  pocztowem, 

le  łaskawy odbiorca żadnych innych kosztów nie po ­
niesie. ■— Kupując wina osobiście ty lko n producentów  
a Tokajskiej okolicy, zaręczam za sm aczne, na tu ra lne  
i lepsze w ina, jak z W erszec, które w 5-cio kilowych 
beczkach przychodzą. 1032 10— 0

Pasztety wiedeńskie,
„ gotawskie,
„ straosburgskie,

j n a i y n a t y  i  k o n s e r w y
I z węgorza, łososia, tuńczyka, homarów, 
I  O Ś T R Y O - I  w puszkach. 

Zamówienia na w ł o s k ą  s a ł a t ę  
przy jm uj, się i  wykonują starannie 

i gustownie od 2 zł. i  wyżej. 
P o r t e r  a n g i e l s k i  zwykły 

„ Im perial.
W yborne Z I E L E N I A K I  od 55 ct. 

W IN A . reńskie, austrjackie, fran­
cuskie, hiszpańskie.

Główny skład dla wschodniej Galicji 
Szampana D ’Ayala et Co. Chatean D ity 
L i k i e r y  francuskie, holenderskie. 
Jedyny sk ład : B e n e o j k t y n k i ,  

A b r i c o t y n k i ,
1205 2—8 C o c a i n  S e e t .

francuskie ,
____________    najlepszego

kroju po zl 2.80, 3.50, 4.25 i 6 po­
leea handel płócien i  bielizny

Jana Riedla we Lwowie.
l n s t i t u t r i o e s

guw ernantk i,  osoby do towarzystwa, 
nauczyciele, nauczycielki dla języ­
ków i muzyki. Niemki z północy 
i południa, A ustrjaczk-', Paryżanki, 
Szwajcarki, Angielki, najlepsz-* siły 
nauczycielskie i wychowawcze, jak 
również niemieckie, angielskie, f ran ­
cuskie bony i osoby do zabawy z 
dziećmi, w prost z Anglji i Francji,  
poleca sumiennie Mrs. Emily Reis- 
ner’s pierwszy i najbardziej reno­
mowany wiedeński GouverraiDen-lii- 
stitut, założony w r. 1Ś60 Wiedeń, 
I. Stock im E isenp la tz  3. a w Mo­
nachium Farberg ra l ien  23. US4 3 —0

F O K  O  R N E G O
m a g i u t r a  f a r m a c j i

p o l e c a :
PU D ER  W  PŁYNIE W  Tepy. W ygładza zmarszczki, nadaje twarzy śliczną 

i przyjemną dla oka białość, nie odpada od twarzy i nie ściera się 
przy spo eniu. C e n a  I  z ł r  

PU DER RYGIENICZNY bez eynku, bizmutu, bleiweissu i inny ih  metalij 
odenacza się tern, że nadaje twarzy cudownie piękną, n»turalną riałośc 
i r* 5 r» n At nstji.tr i & ilaidńw UŹYcia. Cftna nnHAłka rrrJ.nwAPni nic poz siłw ia  żadnych śladów użycia.
8 0  cnt. białego 7 0  rut.

PU D ER  K SIĘŻN IC ZEK  od 3 »  cnt do 1 * 5 0  w paczkach od 5 -  
PUDF1 DRYI ANTOW Y . ZLOTY n a włosy, pnuełoezko 3 0  cnt 
W O DĘ FOLOŃ3KA POTRÓJNĄ, znakou itą  i tam ą od i»5 cnt. do 4  
PERFUM Y różnego gatunku od 3 5  cnt. do 3  złr. 5 0  cnt.

Cena pudełka różowego 

l O  cnt. 

złr.

^  ^  ^  L w ó i y ^ ^ i c a  W a ło w a  L 15. ^  1^4  2

Uznaną powszechnie najlepszą

m a s ę  d o  z a p u s z c z a n i a  p o d ł ó g
p o l e c a j ą

i HANKE
p o

H t B N E R
■we Lwowie.

O d s p r z e d a ją c y m  d a je m y  o d p o w ie d n i  r a b a t .  1069 7—0

Q - ł ó w n  3 7 - s l s ł a d .

1 fortepianów, Pianin i Organów
j a k o t e i

koncesjonowana Szkoła muzyczna

LUDWIKA MARKA
• w  IR -y z iJ Ł -u . I_  0 .

Na karnawał!
Najnowsze a r t y k u ł y

jaku  :

Koszule do fraka
najmodniejsze z dwiema spinkami, 

spinki stosowne.
Rękawiczki balowe

po zł. 1. 1.10 i wyżej,

K R A W A T K I
oraz

ITlalri atłasowe
po zł. 8, — poleoa

Magazyn i  la rllle de Parls
plac Halicki, 3, obok handlu  specjał.
1039 6— 0 G a b r y e l  S tarte.

X_ p i ę t r o .
N a u k a  g r j  u a  fo rte p i a i . l e

w 3 oddziałach i 8 klasach od początków 
do nujw jiszego wykształceni*. — Nauka 
śpiewu solowego, 1 ompozycji i h iatoiji m u­
zyki. D o  s k ł a d u  n a d e s z ł y  z najlep­
szych fabryk i d r i e p i a n y  M I G N O N , 
które pod 10-cio lem ią gwarancją sprze­
daje i  wypożycza, oraz sprzedaje takowe

na raty miesięczne
o d  15  z łr . w . a .

Nowe ozdobne A P O L L O  p i a n i n a
pokojowe i kościelne fabryki J is te y  <6 Co.

i sławne amerykańskie O R G A N Y
1034 j.5 -  0

ZAPALENIE OSKRZELI, KASZEL, K A TA R?  
KATARY per« “  SUCHOTY, A stm y

Leczą się Bzylko i z pewnym skutkiem  jj*zez użycie

KROPEL LIW0NSKICH
.n n ir m m o  l TT7■/̂ xr̂ E'■Kr̂ m'.â(GOUTTES LIVuNIENNĘS)

Z  Kreozotu drzewa bukowego, Smoły Norwegskiej i Balsamu T  )tiurfiakv yu 
P -  I  R O T T E T T B - P B R R E T

Je s t to środek niezawodny, ieczaoy radykalnie wszelkie słabości organów 
oddechowych, zalecany przez znakomitości lekarscie jak o  jedynie  skuteczny. 
Jcd  -ny ksóiy nie tylko nie a trudza żołądka, a b  go jeszcze wzmacnia 1 obudzą 
apetyt. Dwie krople rano i wieczorem w ystarczają do pokonani: cLurób
p u rio w y c h  w najsilniej szych oujawach.

Skład tłow ny: t h OUETTE-PERRET, <65, nlioa Salnt-Antolne, w PARYŻU

( i w głównych aptekach. -  D ia uniknienia isłszerstw
wymagać należy Stęmpel francuskiego R z ą d u  na każdym  flakonie.

Wu^Lwowie w aptekach pp. M ikolascha, Krzyżanowskiego i ’ W ewiórskiego.

m
%

tm
1

1 -
1

mmm

C. k. nprzywil. nailwonia fabryka powozów

SCHUSTALA i Spółki
TST e s s e l s ć L o r  f ,

# zaopatrzyła swój skład w e  L w o w ie ,  p r z y  u l ic y  K a r o la  L u d w ik * . I. 5 ,
w najnowsze powozy, jako to : bryczki, faecony, ka.ety, „coupees", lanlauery, 

^  faetony do powożenia, węgierskie wózki, tarantasy i t. p., po ile możność l

s
i

# nizirlch cenach.
Zarząd magazynu p rz -:m.:je także wszelkie zamówienia na uprzęż, 

siodła i wszystkie przyrządy do jazdy powozem lub konno i wy onywa ta- i 
Mfc ko we sumiennie i w najkutszym  czasie. 1012 7— 0

mm

1
U S T c h  p o r ę  z i m o - w ą

kaftaniki,'̂ spodnie, szkarpetki, w?łniane i bawełniane, białe i kolorowe
w wszystkich gatunkach.

Do polowania kamizelki, pończocky, śzkarpeikl
poleca po najniższych cenach

Magazyn u .  k s a u e r  i  s u w  poi ..Złotym Lwem“
w e  L w o w ie ,  p la c  K a p . tu ln y . 1U16 2
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p o l e o a
Najprzedniejsze kadzidła wyszczególnione lioznemi medalami zasługi

1 —

•50

K
n
W
H
N
N
N
N
N
K
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ZL'. ot.
KADZIDŁO K OŚCIELNE n a j­

przedniejsze w paczkach po 50
ut. i ...............................................

KADZIDŁO K RÓ LEW SK IE skła­
da się z kwiatów, ią wio i bal­
samów wydzielających nadzwy­
czaj przyjemną woń, pakieciki 
p» 4 i 8 et., pudełko po 25 ct. i 

K 4D Z ID 1 O SULTAŃSKIE płyn­
ne, polewa się nu rozżarzoną 
blachę, wytwarza nadewycza' 
jirzyjemny i bardzo poszukiwany
zapach, f la k o n ik ..........................— -25

KADZIDŁO W ARSZAW SKIE 
płynne, przyjemna i delikatna 
woń te jo  kadzidła nadaje się 
1 ardzo do salonów i budoarów,
fla s z k a .................................... i/_ 1 —-50

KADZIDŁO SOSNOWE kto ch rH 
mieć zdrowe powietrze lasów 
szpilkowych w salonie, to roz­
pylając kadzidło sosnowe może 
takowe otrzymać, flakon 

KADZIDŁO ANTIMIAZMATY- 
OZNE jest niezrównanym środ­
kiem w tych wszystkich razach, 
gdy idzie o odwietrzenie powie­
trza w mieszkaniach i zapobie­
żenie rozwijaniu się chorób 
nagminnycL, flakon 25 ct. i . .

50

60

50

Z łr ot
KADZIDŁO w PA PIERK ACH  

przbz ogrzanie otrzymuje się 
bardzo przyjemny zapach, pa­
czka zaw ierająca tuzin 12 ot i —-24

KADZIDŁO IN D Y JSK IE  w T 4 - 
SIFWK A.CH wydziela bardzo 
przyjemny, długotrw ały i poszu­
kiwany zapach, pudełko . . .

KADZIDŁO SALONOW E używa 
"ie za pomocą rozpylacza, daje 
ba.dzo przyjemną i zdrową woń, 
odświeża i oczyszcza powietrze, 
flakon po 30 et. i . . . .

TROCICZKI CZERW ONE przy 
paleniu wydziolaią przyjemną 

cń, pakiety po 5 i 10 ct.. Pu­
dełko po 25 ct. i . . . . . .  —'50

TROCICZKI CZARNE również 
przy spaleniu wydzielają woń 
przyjemną, paczki po 2 i 4 ct., 
pudełko po 15 ct. i ................. —'25

TROCICZKI D ESIN FEK C Y JN E 
znakomicie i radykalnie oczy­
szczają powietrze tak w mie­
szkaniach jak  i korytarzach, 
p u d e ła o ......................................
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Nabyć można we L W O W IE w sklepach własnych, ul. Kopernika 1. 3 

Hotel Europejski i ul. Halicka róg Wałowej. — W KRAKOW iE  Sukiennice 
1. 20. — W C ZER N I0W C  4.CH Rj nek 1. 2, oraz we wszystkich pierwszo­
rzędnych sklepach i aptekach. 1001 10— 0 2
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Apteka pod Gwiazdą PIOTRA MIKOLASCHA we Lwowie,
^ . a n  • 1 1 ________________________ ^ i  It-z-w n.-vłrt4-TT^/ r\ n  w r ł n n n A r p A  y tt\T P a I i H  7. HH PO W Jł.rl 7.n .n  O Ir f  A n n  rri Q 1 0 U T fllmiedzy innemi aastępuiace środki lekarskie, dyetetyczne i kosmetyczne, będź własnego wyrobu, bądź też sprowadzane, któn, mają wartość 

P J rzeczywistą na doświadczeniu długoletniem opartą :

Apteczki homeopatyczue
w ziarnkach D r. Lntzćgo w Cothen i w płynie właeuegu w^ro- 
bn o różnej ilości śrudków, także środki pojedyncze w płynie 1

w ziarnkach. ___________________

aa
£

I

♦Wody lecznicze musujące
A LK A L IC Z N A , na przeróżne k a ta ry , kasUe itp. ŻĘĘA ZISTA  
przeciw błędnicy, niedokrcwności ńp-GrORŻKA na rozwo m en i.. 
HAGNOWA przeciw kwasom żołądka, zgadze ltp . SA ŁK A LU - 
WA przeciw bolom nerwowym artiytycznym, febrze ltp L1J: O- 
W A na cierpienia pecherza 1 nyrek l t j l  JODOW A 1 BROMO­
W A  zawierające jodn lub bromn daleko więcej jakrodIzmie wo­
dy Iwonickie, Rymanowskie, HaHskm Ud — H .
Giintza r eciw siphylis, wreszcie LIMONIADA ANGIELSKA 

MUSUJĄCĄ, łagodny środek rozwalmający.

Esencja do ócz Romershausena
oryginalna, środek wyborny przeciw osłabieniu wzreku, zapale­

niu ócz itd. __________ _

Ekstrakt Oliwy siuchu
w różnych wypadkach upośledzenia słucUu , po chorobach lub 

wskutek przeziębieni.^____________________

Nestlc’go Pokittiu dla azieci
zastępujący całkowicie POKARM z PIERSI.

Godziękiua
do nacierania członków dotkniętych reumatyzmem, gośćcem lub 

newralgją, usuwa ból na długi czas.

♦Meniyna
służy do płukanek, może być jednak użyta także wewnętrznie na 

bole w żołądku.

Mleko zgęszezone
uadające się toż samu jako pukarm dziecięcy , lub też w podró­

ży i w okolicach nieobfltującycr w nabiat

Olej rybi z miętusa
naturalny , nieczyszczony, ale prawd 'wy, naU ,^y środek dla 

= 'eci limfatycznych i szkrofulicznych, olc ^ały który często 
nawet nie jes t olejem rybim, nie m- ,vartości leczniczej.

W ódka francuska
według przepisu W . Lee Ł ~ .  jporządzona, ma być

ś r o d k i e m " znamienitym w przeróżnych dolegliwościach tak wo-
bez soli i z solą

,ie....j— -■ r  , —  o-----
wnętrznych jakoteż zewnętrznych.

♦Preparaty salicylowe
PROSZEK do ZĘB Ó W  salicylowy i WODA do ZĘBÓW  i ust 
salicylowa, są środkami konserwującemi zęby 1 dziąsła, chronią 
od psucia się zębów, niszczą zarodki próchnienia 1 odbierają 

oddechowi woń nieprzyjemną.

Pom ada Alcaloide
wynalazku P iotra Mikolascha wyborny środek przeciw w ypada­

niu włosów i na wzmocnienie porostu.__________

Morawa płyn wzmacniający włosy
meże być nźyty sam przez się lub wespół z powyższą pomadą

♦Proszek mięsny
znakomity w przypadkach osłabienia , w chorobach wyciencza- 
_______________ jących lub w rckonwalescencj i.

W aaa gośćcowa Pattisona
do okładania członków gośćcem lub reumatyzmem nawiedzonych.

•W arbnrga Tynktura przeciw febrze
dawno znany, pewny środek przeciw zimnej febrze, także 

GUŁKI podobnego składu.______________
PI-

Laseczki przeciw Migrenie i Po-H o.
środek chiński przeciw m igrenie, do nacierania nerwu bolącego, 

skroni za uszami.

♦Proszek flakerski
(Fiaker Pulyer)

środek ludowy przeciw kaszlom , chrypkom i duszności.

♦W oda koloiiska
znąkttuitej jakości, równająca sit- wyrobom różnych farinów, ale 

o połowę tańsza __
maść cudowna Ham burska

heirdzo dawny środek przeciw ranom różnego rodzaju.

Olejek ze szpilek sosny naszej 
i Olejek ze szpilek sosny alpejskiej

(Latsuhen Kieferol) 
służą do napełnienia pomieszkania zapachem drzew szpilkowych 
który to zapach działa zbawiennie na płuca i wszystkie organa 

odft.chowe Używa się za pomocą rozpylacza._________

♦Środek na nagniotki
wyborny, który użyty według przepisu w przeciągu kilku dni

Oaclion
usuwa zapach potraw i woń tytoniu z ust. Bardzo wygodny śro ­
dek, gdyż maciopki kawałeczek wystarcza do osiągnięcia powyż­

szego celu.

Szczoteczki do zębów
najlepsze z pierwszorzędnej fabryki w Paryżu; różnej szerokości 

i twardości.

Perfum y fra r  uskle
Trilpea e i t r a i t s : F io łW .  Rcsedy, _ Rlefleura, Patchonli, Ylang- 
Ylang, Jaśm in itp . napełniane fu do flaszeczek mniejszych i 
w iększych, przez co te sim e perfumy, które z Paryża n flako­

nach p“zychodząc bardzo drogo kosztują, daleko są ta isze.

K akao odtłuszczone
w proszku do sporządzenia napoju nador zdrowego i tuczącego.

Czekolada homeopatyczna 
czyli zdrowia, składająca się z czystego kakao i cukru bez in ­

nych przj praw i korzeni.
K aw a homeopatyczna 

D ra Lutzego dająca zdrowy napój, tożsamo:
♦Kawa iuiędziowa

obiedwie daleko *m*uzniejsze i zdrowiu służące jak wszystkie 
evv y z cykorji, flg itp.

Ocet desynfekcyjnj
służy przez rozpylanie lub rozgrzewanie na blasze do odwietrza-“‘ “"J r  ,  iuw lusg tiO------------ ------ -------
nia pomieszkania podczas chorób i do usunięcia zapachu potraw 

po jedzeniu.

wyuurilj, Atut) YYCU.*U£, _ .
doprowadza każdy nagniotek do takiegu stadjum, iż daje się ła- 
ti, całkowicie wyjąć b«z najmniejszego bólu a nagniotek na 

tern miejscu już nie odrasta._________________

Bromom solidiflcatnm
środek koniecznie potrzebny do odwietrzenia izb po chorych na 

choroby zaraźliw e.______________________

Balsam  Yetortnłego
oryginalny i własnego wyrobu, środek do użytku we- i zewnętrz­

nego przeciw różnorodnym dolegliwościom.

♦Puder ryżowy
czysty bardzo miałki, nieszkodliwy płci, przeciwnie konserwują­

cy, odciągający gorąco i wsiąkający tłusły pot.
♦P łyn na odmrożenie

osobliwi0 na odmrożone ręce Które w krótkim czasie całkowicie 
do stanu normalnego przyprowadza. _______

K ro  w ian k a  M oraw ska
humanizowana, nadchodzi eo k ilka tygodni w świeżym stanie.

♦Cukierk i 1 Czekoladki z santonlną
przeciw robakom i glistom ti dzieci.

Środki gwiazdą oznaczone są wyrabiane w aptece pod Gwiazda..

. , . - , I p-R7Y R n R fS w  fiHIRTTRGIOZNYOH z kauczuku i innych m aterjałów z pierwszych fabryk niemieckich i fran-
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